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Organ centralny polskiej partyi socyalno-demokratycznej. 
Wychodzi codziennie popołudniu z wyjątkiem niedziel I świąt. 


Zatarq austryacko-serbski. 


„Sytuacya jest ciągle poważna“ — taki w Wie- 
dniu ogłaszają biuletyn. Stanowisko Rosyi do- 
tąd nie jest wyjaśmione i dlatego nie można 
powiedzieć, jak ułożą się dalsze stosunki: czy 
Serbia uzna się sama za słabą do opierania się 
żądaniom Austryi, czy też dalej liczy na popar 
cie Rosyi i będzie w dalszym ciągu opierała się 
Na pierwszy plau zaczyna znowu powracać 
sprawa konsulów, gdyż wczoraj Prochaska i 
Edl wyjechali ze Skoplje do Prizrentu, gdzie 
Edl na miejscu bę "e prowadził dochodzenia, 
jak, Serbowie po .ajęciu miasta obeszli się z 
konsulem. 

Po zawarciu zawieszenia broni zaczynają mo- 
carstwa nieco żwawiej przygotowywać się do 
wzięcia w swe ręce Sprawy bałkańskiej. W ko- 
łach dyplomatycznych pochwalają burdzo umiar 
kowane zachowanie się Bułgaryi, która w sto- 
sunku do swych zwycięstw nie postawiła zbyt 
wygórowanych żądań. To umiarkowanie tłóma. 
Czą tem, że Bulgarya musi liczyć się z dwiema 
ewentualnościami: z żądaniami Rumunii i z o- 
porem Grecyi, który doszedł aż do groźby woj- 
hy między sojusznikami. Przedmiotem sporu 
jest posiadanie Salonik, których Bułgarya nie 
chce przyznać Grecyi, tem bardziej, że sama 
nie dostanie Adryanopcla. 

Pos'ępowanie dyploratyczne mocarstw zna- 
azło swój wyraz we wniosku Anglii, aby zwo- 
„é konferencyę smbaiadorów. Zdaje się, że 
wszystkie państwa q«zyięły tę propozycyę ; tak- 
Że Austrya miała się zjodzić pod warunkiem, 
żę konferencya nie odbzdzie się w Paryżu. Za- 
strzeżenie to Austrya zobiła w tym celu, aby 
W Paryżu nie brał udzału w konferencyi tam- 
tejszej ambasador rosyjski Izwolski, znany wróg 

ustryi. 


"W oczekiwaniu. 


| Niepewność cięży bardzo na całej ludności. 
Pytanie: wojna czy pozd odbija się we wszyst- 

ich dziedzinach życia pidliczaego i prywatne- 
Bo, sprowadzając za 894 wzmagającą się dro 
£yznę, utratę zarobsów,ogranieczenie ruchu ban- 
Ulowego i przemysłowego, nędzę jednostek i ca 
Ych gałęzi produkcyi. À na,gorszem w tej sy 
hacyi jest to, że mkt m powyższe pytanie nie 
lgt w stanie dać odpowiedzi, Ludność, wzgłęd 
| $ jej reprezentacya nit. ma w sprawie pokoju 
Rb wojny nie do gadane. a ci, w których ręku 
|Sży moc drcyzyi, nie ivieszą się ani z decy 
| łą, ani z odpowiedzią na powyższe pytanie. 
A niepewność tę po:ęgujejeszcze zachowanie się 
Wielkich“ dzienników, itóre dla reklamy pu 
czają codziennie nowe Sensacye, pobudzając 
Adi do coraz większegi zaniepokojenia i wy 
„ołując coraz gorsze sktki. Gdyby nie te po 
toski, najczęściej bezpo stawne, bo tylko za- 
yszane lub wymyślone,ludaość z ciekawością 
Oże, ale bez obawy ocuiałaby syłuacyę i nie 
łaby tak pohoppą uverzyć, że z powodu 
“banii czy portu serbskięo przyjdzie do wojny. 
Prawdą jest, że kilku ?ezrobotnych* książąt 
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spekuluje na tron przyszłej niezawisłej Albanii; 
prawdą dalej jest, że Austrya stanowczo sprze 
ciwia się zajęciu Durazza przez S-rbów; prawd: 
wreszcie jest, że Niemcy i Włochy popierają ten 
opór Austryi, ale opinia publiczna w tych spra 
wach nie może dopatrzyć się dostatecznego po- 
wodu do wywołania krwawego zatargu. Jedy- 
nem co porusza opinię jest zachowanie się 
Rosyi, co do której w naszym szczególnie kraju 
panuje zgodne niemal zapatrywanie — w jakim 
kierunku, nie potrzeba przecież osobno wyłu- 
szczać. Dopóki jednak Rosya ogranicza się do 
działania nieurzędowego, a zatem nieodpowie- 
dzialnego, nie można dopatrzyć się w tej czyn- 
ności takiego postępowania, które zmusiłoby 
Austryę do obrony — jak hr. Berchtold się wy. 
raził — żywotnych interesów. 

Mimo urzędowych zaprzeczeń serbskich i ro- 
syjskich znane są ich przygotowania. Szczegół. 
nie co do Serbii wiadomo, że ściągnęła ona 
wojska z Macedonii, dyrygując je ku granicy 
austryackiej; wiadomo też, że pod Belgradem 
skoncentrowano pół dywizyi; że z pod Adrya- 
nopola odwołano wojska; że w arsenale w Kra. 
gejuraczu dniem i mocą pracuje się nad zasto- 
sowaniem amunicyi do zdobytych armat ture- 
ckich. O przygotowaniach Rosyi, również nie 
tajno, a najlepszym dowodem ich istnienia są 
zarządzenia sąsiadów, zarządzenia każdemu wi- 
doczne, mimo, że prasa o nich nie pisze. Jaki 
cel mają te przygotowania i odpowiedź na nie? 
Gdyby Rosya nie miała zamiaru utrzymać 
Serbii w jej oporze, gdyby nie miała zamiaru 
wyciągnąć z tego stanowiska os'atniej konse- 
kwencyi, nie wydawałaby przecież setek milio- 
nów na zarządzenia, które z pokojowymi celami 
nic wspólnego nie mają i nie zmuszałaby bez- 
peśrednio zagrożonych dó równie kolosalnych 
wydatków. 

A jednak obawa czy nadzieja, że Rosya po 
rwie się do wojny, maleje wobec zachowania 
się Niemiec z jedoej a Francyi i Anglii z dru- 
giej strony. Niemcy, jak wynika z mowy kan- 
clerza, zdecydowały się wypełnić zobowiązania 
z traktatu z roku 1579, który każe im pumódz 
Austryi w woinie obronnej; Francya zaś, 
przynajmniej Francya publicystyczna, nie oka 
zu wcale zapału wojennego i nie wyklucza 
możliwości, że wojna © Bałkan rozegra się mię- 
dzy samemi bezpośrednio interesowanemi pań- 
stwami. S'anowisko rządu angielskiego nie 
pozostawia też wątpliwości, że tam nie mają 
pajmaiejszej ochoty mieszać się do sprawy, która 
nie narusza ani handlu angielskiego, ani inte- 
resów kolonialnych związanych z posiadaniem 
Eg'piu i Indyj. 

Tak przedstawia się idealna strona przesile- 
nia, która może nie odpowiadać rzeczywiste- 
mu, materyalnemu stanowi rzeczy z tego pro- 
stego powodu, ża interesy powyższych państw 
same przez się i w odaoszeniu do innych państw 
są tak skomplikowane, że co dzisiaj jest dla 
nich obojętnem może jutro stać się pierwszo- 
rzędnem. Dlatego w równym stopniu można 
mieć nadzieję, że pokój zostanie utrzymany jak 
że przyjdzie do wojny. Sprawa jest teraz w rę 
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kach dyplomacyj, to znaczy w rękach łudzi uaj- 
mniej czujących potrzeby społeczeństw, a 
kierujących się wyłącznie potrzebami państw 
względnie dynastyj. Jeżeli te potrzeby będą 
zagrożone. to dyplomacya bez względu na żą- 
dania ludności da sygnał do wojny, choćby dla 
samego „prestige“, jak to dała do poznania 
„KÖ nische Ztg* odnośnie do Austryi. O ile spo- 
łeczeństwo ma prawo, a nieraz i obowiązek po- 
wodować się uczucie m,o tyle dyplomacya ma 
obowiązek liczyć się wyłącznie z możliwością 
zysku lub straty, ale to byłoby możliwe tylko 
pod warunkiem, gdyby dzisiejsza dyplomacya 
nie była czemś zupełnie od pojęcia oderwanem, 
gdyby nie była wyłączną domeną arystokracji, 
która — jak tow. Ledebour wyrazł się — 
ten stan rzeczy uważa za „uprawniony przez 
Boga „status quo“. 

Nie skończyła jeszcze dyplomacya jednej spra- 
wy, a już wdała się w nową. Pogłoski o rozlu- 
źnieniu się sojuszu bałkańskiego z powodu od- 
m eunego stanowiska Grecyi i Czarnogóry na- 
pawa dyplomacyę nadzieją, że uda jej sę może 
obłowić kosztem zwycęsców i zwyciężonej. 
Wprawdzie z początkiem wojny mocarsiwa 0- 
świadczyły, że nie mają aspiracvj terytoryalnych 
na Bałkanie, ale nie powiedziały, że mają inte- 
res w przeszkadzaaiu Bułgaryi, Serbii i t. d. do 
osiągnięcia takich nabytków, które byłyby od- 
powieduią rekompensntą za wydatki i trudy. 
Dziś dyplomacya uważa, że ma łatwą grę, bo 
Grecya nie uznaje zawieszenia broni zawartego 
przez Bułgarvę. Grecya odnosiła w ciągu wojny 
łatwe zwycięstwa, bo nie miała poważnego prze- 
ciwnika; natomiast Bułgarya wyszafowała się 
do ostata'ego człowieka iļdo ostatniego hulerza 
i dlatego Grecya może bawić sę w niezado- 
woloną, podczas gdy dla Bułgary( pokój jest 
koniecznym. 

Nie ulega wątpliwości, że jedną z przyczyn 
zgodzenia się Serbii na zawieszenie broni, a na- 
wet na ustąpienie Bułgarom Monastyru jest 
przewidywana w Belgradzie wojna z Austryą. 
O przygotowaniach Serbii pisaliśmy już wyżej; 
inną stronę tych przygotowań stanowią wich- 
rzenia Rosyi. Obojętną jest rzeczą, czy w Pe- 
tersburgu weźmie górę partya wojenna z w. ks, 
Mikołajem M kołajewiczem na czele, czy poko- 
juwa z Sazonowam na czele; eksponentem Ro- 
svi w Serbii jest tamtejszy jej poseł Hartwig, 
który otwarcie podburza Sarbię do tego stopnia, 
że dziś odw łuje chętnie ustępstwa wczoraj ob- 
jawione. Gra Rosyi jest przejrzystą: może ze 
wzylędu na gotowość Niemiec i na opór Anglii 
wojny nie chce, ale dąży do zrujnowania Au- 
stryi, zmuszając ją co kilka lat na wyrzucenie 
setek milionów na przygotowania. 

Wszystkie te względy są w Wiedniu znane i 
słąd przeważa tam zdanie, że lepiej raz zakoń- 
czyć tę kosztowną zabaakę, aniżeli co parę lat 
być zmuszonym na nowo ją rozpoczynać. W Wie- 
dniu nie łudzą się co do Serbii, uwaza ące ją za 
ciągłe niebes»pieczeństwo z powodu jej zawisło- 
ści od Rosyi i wiedząc, że choćby ją jeszcze raz 
upoko'zono, nie powstrzyma się ona przy naj- 
bliższej sposobności od ponownego brużdżenia. 
I dlatego coraz silniej występuje tendencya roz- 
cięcia tego węzła mieczem, który dotknie Ser- 
bię i jej opiekunkę, 
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Po zawieszeniu broni. 


Warunki. 


Konstantynopol. Podpisany protokół o zawie- 
szeniu broni zawiera następujące postanowie- 
nia: 

1. Dla umożliwienia ułożenia preliminarzy po- 
kojowych rządy Turcyi, Bułgaryi, Serbii i Czar- 
nogóry zawierają zawieszenie broni na czas 
nieograniczony. 

2. Jeżeli obie strony nie zgodziłyby się na 
warunki pokojowe i okazałaby s'ę konieczność 
dalszej wojny, to obie strony muszą wzajemnie 
48 godzin naprzód zawiadomić się o podjęciu 
kroków nieprzyjacielskich. i 

3. Strefy neutralne, zapobiegające konflikto- 
wi, będą oznaczone przez sztaby generalne obu 
stron. Dla ustalenia tych stref Czarnogórcy wy- 
szlą osobnych delegatów do Skutari, Bułgarzy 
do Adryrnopola, a Serbowie do armii zacho 
dniej. Delegaci ci porozumią się z delegatami 
tureckimi. 

Sofla. Natychmiast po podpisaniu protokołu 
o zawieszeniu broni sztab generalny otrzymał 
rozkaz zaprzestania operacyj wojen- 
nych. 

Sofla. Zawieszenie broni zostało podpisane 
przez bułgarskich pełaomocników imieniem Buł- 
garyi, Serbii i Czarnogóry. Grecya za- 
strzegła sobie termin 24-godziany dla przystą- 
pienia do protokołu. W razie nieprzyłączenia 
się, będzie Grecya mimo tego brać udział w ro- 
kowaniach pokojowych. 


TELEGRAM Y 


Konstantynopol. Rząd poczynił już przygoto- 
wania, aby wysłać żywność do Adryanopola i 
Skutari. Ludność oblężonych miejsc otrzyma 
swobodę odejścia, gdzie będzie chciała. 

Półoficyalna prasa potępia fakt, że Grecya 
nie przyłączyła się do zawieszenia broni i u. 
waża stanowisko Grecyi jako dowód braku 
łączności z sojuszem bałkańskim. 
Turcya będzie dalej prowadziła woj- 
nę przeciw Grekom, aż Grecya zgodzi się 
na stanow sko Turcyi. Grecya żąda za zawie- 
szenie broni oddania Janiny i Chios, gdzie kroki 
nieprzyjacielskie jeszcze trwają i nie dopuściła 
do zniesienia blokady. 


Stanowisko Grecyl. 


JACZ LONDOR. 


KSIĘGA PRZYGÓD. 


(Ciąg daleny) 

— Niech mnie pan posłucha — rzekł Shel- 
don, powziąwszy w myśli jakiś plaa. — Ja nie 
mogę postępować wbrew swoim przekonaniom 
i zasadom. 

— To mnie nic nie obchodzi — przerwał Tu- 
dor. — Jesteśmy na wyspach Salomona, nie 
w Anglii. Tu możemy załatwić spór sposobem, 
jaki wybierzemy. Wybierzmy walkę orężną jako 
sposób tak prosty, jęk prostą jest sytuacya: 
jedna kobieta i dwóch mężczyzn. 

Patrząc na Tudora, pomyślał teraz Sheldon, 
że ten zapał do przygód i awantur, z jakiego 
słynął ten człowiek, był szczery, że tkwił on 
głęboko w jego naturze. 

— Jeśli się pan jeszcze waha, opowiem panu 
treść tych rzekomych plotek, które krążą po 
całej okolicy... 

— Dość! — krzyknął Sheldon. — Dobrze, 
przyjmuję pojedynek, mimo, że uważam to 
w dalszym ciągu za absurd. 

— Joanna i Dawid, wspólnicy, co? Joanna 
i Dawid, ładna para, prawda? — ciągnął Tudor, 
jakby powtarzając czy,eś słowa. 

— Przestań pan — zaw: łał Sheldon. — Omó- 
wmy raczej warunki pojedynku. Jakże się on 
odbędzie? Przecież nie mamy sekundantów. 

— To niepotrzebne — rzekł Tudor, przybra- 
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Piątek 6 grudnia 1912 


Turcya nie traci fantazyl. 


Berlin. „Berl. Tageblatt* ogłasza rozmowę 
swego korespondenta z tureckim ministrem 
spraw zagranicznych Noradunghianem, któcy 
oświadczył: 

— Sytuacya wojskowa Turcyi jest tak świe- 
tna, że właściwie dia Turcyi teraz dopiero roz- 
poczyna się wojna. Wojska anatolskie, "które 
codziennie przybywają, wytrzymują porównanie 
z grenadyerami niemieckimi. 

Na pytanie, co się stanie z Adryanopolem, 
odpowiedział minister: » 

— Adryanopol pozostanie przy Turcyi. 

A okolica? 

— Także. 

A Tracya? 

Tracya również, tak samo, jak i inne te- 
rytorya zostaną przy Turcyi. 

— A Saloniki? 

— Także. 


Interwencya Rosyl. 


Gstynia. Rosyjski poseł Giers zjawił się u króla 
z urzędowem zawiadomienem, że mocarstwa 
zgodziły się na to, aby pokój między Turcyą 
a państwami bałkańskiemi poddać po zawarciu 
rewizyi. To samo oświadczenie złożył także 
Giers wobec rządu czarnogórskiego w Cetynii. 


Podjęcie ruchu kolejowego. 


Sofia. Od dziś podęty będzie w całym kraju 
regularny ruch importowy i eksportowy, ponie- 
waż transport towarów na liniach kolejowych 
znowu zostanie podjęty. 


O niezawisłość Albanii. 


Konstantynopol. I1mael Kemal wczoraj w nocy 
wysłał do Porty następujący telegram: 

„Albańczycy aż do tej chwili byli wiernymi 
państwu otomańskiemu i unikali wszelkich 
sprzecznych z tem aktów i nie zaniedbali nieść 
pomocy. Obecnie jednomyślnie postanowili, po- 
nieważ kraj ich jest zalany przez nieprzyjaciela, 
występować wyłącznie w obronie praw 
swego narodu, nie wyrządzając Turcyi ża- 
dnej szkody i wystąpią w wilajetach skutarskim 
i Joniny samodzielnia. Proszą rząd turecki, by 
im nie odmówił swego poparcia*. 

Konstantynopol. Misya, złożona z dwóch mu- 
zułmań skich ! jednego katolickiego Albańczyka, 
odjechała do Bukaresztu, gdzie do niej przyłą- 


dynek niezwykły; formę jego dostosujemy do 
środowiska, w którem żyjemy. Poprostu okre- 
ślmy jakiś obszar wyspy; każdy z nas zajmie 
przeciwległy koniec tego obszaru ze s!rzelbą 
w ręku i urządzimy rodzaj walki podjazdowej 
w po,edynkę. Będziemy się łowić wzajemnie... 

-— Jak dwóch dzikich Iadyan? 

— A tak, właśnie tak — zawołał z radością 
Tudor. — Dobrze pan to określ ł, Będziemy wal- 
czyć, jak dwaj dzicy z wrogich sobie plemion. 
Teraz właśnie najodpowiedniejsza pora. Panna 
Lackland jest zajętą do wieczora, nie spostrzeże 
nicz go. Mamy kilka godzin czasu. Paa się uda 
ku rzece Balesuna, ja ku rzece Beranda; ko- 
ryta tych rzek będą granicami placu boju w po- 
przek, zaś wzdłuż granicą będzie obszar plan- 
tucyi. Lanij tych nie wolno przekroczyć. Do- 
brze? Zgadza się pan? 

— Dobrze. Niech mi pan jednak pozwoli, że 
wydam pewne rozporządzenia. 

Sheldon zaklaskał w dłonie i polecił chłopen, 
który zjawił sę zataz w pokoju, przyprowadzić 
dwóch Tahijczyków, Adamu Adam i Noa Noah. 

— Słuchajcie uważnie — rzekł, gdy obaj sta- 
nęli przed nim — ja i ten biały paa będziemy 
dziś walczyć z sobą. Może oa zginąć, mogę ja 
zginąć. Jeśli on zginie, to nic. Jeśli ja zginę, 
wy dwaj zwróćcie uwagę i baczność na pannę 
Lackland. Noście zawsze strzelby i czuwajcie 
nad nią dniem i nocą. Gdy będzie chciała wi- 
dzieć się z panem Tudorem, dobrze. Gdy po- 
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Walki pod Skutari. 


Atak Turków. 


R]jeka. Według sprawozdaniaj generała Marti- 
nowicza, Turcy wczoraj na limiji Kiri. Wraka do- 
konali gwałtownej wycióczki na stano- 
wisko Czarnogórców celem przełamania linii 
nieprzyjacielskiej. Wywiązał się ogień artyleryi 
po obu stronach. Także i oddział karabinów ma- 
szynowych brał w walce udęjał. Po kilkugo- 
dzinnej walce udało się Czarnogórcom wyprzeć 
Turków, zadając im wielkie straty i zająć wzgó- 
rze poniżej Sziroka Góra, które panuje nad Ta- 
rabosz i tam ustaw'ć bateryę, Temsamem sta- 
nowisko Czarnogórców koło Skutari jest o wiele 
korzystoiejsze dla dalszej operacyi. Wczoraj stra- 
cili Czarnogórcy 6 żołnierzy i 1 oficera. Staty 
Turków mają być znaczne. 

Cetynla. O poniedziałkowej walce pod Skutari 
donoszą dodatkowo: Walka była nadzwyczaj za- 
ciętą. Tyiko interwencyi brygady Zeta udało się 
Czarnogórcom odsłonić odwrót, Także król Mi- 
kołaj znajdował się w linii bojowej i wieczorem 
powrócił przez Rjekę do Cetynii, gdzie obecnie 
bawi. Straty mają być o wiele większe, niż Czar- 
nogórcy podają. Cenzura jest ostrzej stosowaną. 
Król rozdzielał między żołnierzy pieniądze i me- 
dale, aby podniecić ich zapał wojenny. Cały 
dwór zebrany jest w Cetynii. 


Walka o Albanię. 


W stronę Albanii skierowane są obecnie spoj- 
rzenia wszystkich polityków Europy. Tam tkwi 
jeden z najważniejszych węzłów obecnej zawi- 
kłanej sytuacyi międzynarodowej Austrya żąda 
autonomii Albanii; Serbia zaś chciałaby podzie- 
liść Albanię pomiędzy sobą a Grecy4; w nejgor- 
szym razie — otrzymać przynajmniej korytarz 
do morza i port albański. 

Czemże jest ta Albania? 

Pod względem socyalaym Albania przedsta- 
wia obraz zgoła odmienny od Macedonii. Mace- 
donia przeżywa już swój rok 1789, swą wielką 
rowolucyę francuską, w niej feudalizm już jest 
miażdżony przez ustrój btrżuazyjny. 

W Aubanii z» panuje jaszcze ustrój, przypo- 
minajacy ustrój ludów fermańskich, opisany 
przez Tacyta. 

Fundamentem gospodarki albańskiej jest ho- 


dowla bydła. Rolaictwo mna małe znaczenie i 


Skioęli w milczeniu głowami, przywykli ĉe 
ślepego posłuszeństwa. 

Może będzie lepiej, gdy wszyscy Tahij- 
czycy będą mieli strzelly — zapytał Adamu 
Adam. i 

— Dobrze, chodźcie jezabrać — odparł Sbe! 
don, zmierzając ku wyjśdu. 

W pięć minnt późa ej >hbaj zapaśniey, nuzbro- 
jeni w strzelby i pistolsty, ruszyli w przeci- 
wnych kierunkach; Tudor w stronę koryta Be- 
randy, Sheldon — Balesuty, 
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Nowoczesny pojedynek. | 


Zaledwie Snelłdon dotar do łożyska Balesu- 
ny, doszedł jego uszu dalki odzłos strzału; był 
to znak, że Tudor stanąłnad brzegiem Beran- 
dy, odwrócił się i rozpazął drogę powrotną. 
Sheldon wypalił ze strzehy w odpowiedzi, że 
również rozpoczyna duiłać i ruszył wzdłuż | 


rzeki. Szedł bezmyślnie pzed siebie, gdyż wszy- 


s'ko to, co zaszło, wydań mu się tak niepra- © 
wdopo 'obnem i niedorzetnem, że ciągle mu- 
siał sobie uprzytamniać zeczywisty skład rze” 
czy, w którym nie mógł;ię doszukać za gros% 
zdrowego rozsądku. 

Ne miał najmniejszeg zamiaru zabijać T0- 
dora; że ten błędny rycez zrobił fałszywy krok 
w swoich staraniach o walędy Joanay, nie było 
dostatecznym powodem, vy gopozbawiać życia: i 

(Ciąg dalszynastąpi) | 
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znajduje się w fazie bardzo pierwotnej — gnoju 
się nie używa, cały szereg roślin (kartofle np.) 
nie jest znany. Produkuje się nie na rynek, lecz 
dla konsumcyi własne!! Pieniądz rzadki, procent 
ogromny (40 do 607/0). Przeciwieństwa klasowe 
nie są r'zwinięte, Kto ma 500 owiec, ten ucho- 
dzi za człowieka bogatego. 

Górale albańscy mają ustrój rodowy. Taki ród 
ma charakter „egzogamiczny”*, to znaczy, że 
ożenki w obrębie rodu są zakazane. Ród roz- 
pada się na gminy, na czele których stoją „baj- 
raktarowie*; taki bajraktar zwołuje swą gminę 
rokrocznie na zgromadzenie ludowe, które u- 
chwala prawa. Kilka takich gmin, połączonych 
w jedno plemię, ze swym wodzem na czele ra. 
zem idzie na wojaę. Np. mirydyci, jako plemię, 
składają się z pięciu gmin; z tych znowu trzy 
gminy tworzą egzogamiczny ród i biorą Żony 
wyłącznie z gmin innych. 

Krwawa zemsta jest, że tak powiemy, jedyną 
gwarancyą bezpieczeństwa życia i mienia. „Gwa 
rancya* niepewna wielce, zwłaszcza, że zemsta 
często obowiązuje nietylko w stosunku do wi: 
nowajcy, lecz także jego krewnych. Pono 19°/0 
mężczyzn ginie dzięki temu obyczajowi. Złama- 
nie wieraości, walka o pola i łąki, odrzucenie 
starań jakiegoś pretendenta przez kobietę — 
wszystko to prowadzi do zemsty. 

Kobiety żvją w ucisku. Żonę się kupuje za 
1000 do 3000 piastrów. Wielożeństwo istnieje 
nawet wśród katolików. Po śmierci męża żonę 
zabiera brat zmaiłego, jako swoją żonę. Ko- 
bieta, która nie chce wyjść zamąż, ślubuje w 
świątyni, wkłada męskie ubranie, bierze strzelbę 
do ręki — i wówczas może korzystać z przy- 
wilejów mężczyzny. 

Alb: ń:zycy nigdy nie płacili Turcyi podatków, 
nie uznają jej ustaw i tylko do Skutari wysy- 
łali delegatów od rodów, j*ko swoich zastęp- 
ców; w razie wojny tworzyli oddziały nieregu- 
larne. W razie potrzeby Turcya zawsze umiała 
naszczuć Albańczyków przeciwko Serbom. 

Rewolucya turecka wpłynęła na zmianę tych 
stosunków. Miodoturcy w r. 1908 potrafili w 
walce o konstytucyę wykorzystać Albańczyków 
i nawet utworzyć sojusz szczepów albańskich 
dla walki o konstytucyę. 

Gdy jednak młodoturcy zdobyli władzę, za- 
pragnęli oni i w Albanii zaprowadzić jaki- taki 
porządek. Peryodycznie urządzali wyprawy w 
góry i odbierali broń. Oczywiście stary sojusz 
z młodoturkami Albzńczycy zerwali. Odbieranie 
zaś broni nie prowadziło do rezultatów, gdyż 
wciąż nową broń dostarczano przez Czarnogórę. 
Walki Albańczyków z młodoturkami zostały 
skwapliwie wykorzystane przez kontr rewolucyę 
turecką. Armia turecka połączyła się z młodo- 
turkami przeciw rządowi młodotureckiemu. W ten 
sposób walka młodoturków z Albańczykami o 
uporządkowanie stosunków państwowych w tej 
prowincyi tureckiej skończyła się znacznem o- 
słabieniem Turcyi. 

Lecz bynajmniej nie cała Albania ma taką 
fizyognomię socyalną, jaką opisaliśmy. Powyż- 
szy opis dotyczy Albanii północnej, górskiej. 
laaczej się sprawa przedstawia na południu 
Albanii lub też na północy w SŚkutari. Tam u- 
rzędują władze tureckie, tam rządzą tureckie 
ustawy. I rolnictwo tam jest bardziej rozwinięte. 
Istnieje tam pewna warstwa mieszczeń:ka. Tam 
też właśnie rozwinął się albański ruch liberalny — 
narodowy. 

Albańczycy są narodem niehisterycznym. Nie 
mieli żadnej literatury, języka literackiego, na- 
wet alfabetu ustalonego. Albańczycy muzułma- 
nie, urzędnicy lub oficerowie tureccy, posługują 
się językiem tureckim, Grecko ortodoksyjni Al- 
bańczycy na południu posługują się greckim. 
Część znowu jest pod wpływem włoskim. Dya- 
lektów albańskich jest sporo. Co do alfabetu — 
jedni posługują się łacińskim, drudzy arabskim, 
trzeci greckim. W Albanii jest, żartują ludzie, 
„więcej alfabetów, n ż ludzi znających alfabety. 

Wbrew tej różnobarwności kulturalnej po 
wstał ruch narodowy. W listopadzie 1908 roku 
zwołano do Monastyru kongres albański naro- 
dowy, który uchwalił alfabet łaciński (także dla 
ortodoksów i muzułmanów). Kongres w Elbas. 
Sanie 1909 notwierdził uchwały monastvrskie. 
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Ruch został poprowadzony przez kluby naro- 
dowe, zwłaszcza w Monastyrze. Po rewolucyi 
tureckiej powstało 7 gazet. 

Religiine różnice nie przeszkodziły narodowej 
jednolitośsi ruchu — właśnie dzięki ustrojowi 
rodowemu: do jednego szczepu należą ludzie 
różnych religij, a jednakowoż uważają się za 
krewnych. 

Ten liberalny ruch narodowy potrafił wyko- 
rzystać także wojowniczy zapał opisaaych po- 
wyżej szczepów górskich, które w swej walce 
z młodoturkami zażądali nietylko zwrotu broni, 
wolności od podatków itd., lecz także uznania 
alfabetu albańskiego, albańskich szkół, autono- 
mii Albanii. 

Łatwo jednak zrozumieć, że narodowe dąże- 
nia liberalnej inteligencyi albańskiej (na połu 
dniu), a cele półdzikich plemion (aa północy) 
nic wspólnego ze sobą nie mają. I że w razie 
otrzymania autonomii lub niepodległości, gdy 
zniknie wspólny wróg — Turcy, rozpocznie się 
walka między obydwoma odłamami ruchu al- 
bsńskiego. Wszak albańska iuteligencya, która 
weźmie w ręce ster, nie będzie mogła tolero- 
wać niepłacenia podatków, krwawej zems'y, 
nieuznawania obowią»ku służby wojskowej itd. 

W swoich dążeniach do opanowania spadku 
tureckiego Austrya i Włochy rozpoczęły ze 
sobą walkę o Albanię. Austrya dobrze uprzy- 
tomniła sobie, że tylko wązka cieśaina oddziela 
porty albańskie od włoskich miast portowych 
Otranto, Brindisl. Jeśli Włosi zawładuą albań- 
skimi portami, stanie się morze Adryatyckie 
niejako wewnętrznem morzem włoskiem i Wło- 
chy pizez porty albańskie zaleją towarami Bał 
kaa 


W walce konkurencyjnej Austrya słara się 
oddz aływać na katolickie duchowieństwo al- 
bańskie, W Skutari utrzymuje seminaryum je 
zuickie, dla dalszego kształcenia uczniów wy- 
syła do Austryi: do Salzburga i Bielaka (Vil 
lach), każdemu księdzu albańskiemu płaci 600 
koron roczaie, utrzymuje w Skutari szereg szkół 
i szpital. Austryaccy klerykali popierają te u- 
siłowania i utrzymują bliskie stosunki z arcy- 
biskupami w Skutari, Durazzo i Skoplje. 

Włochy ze swej strony utrzymują w Albanii 
szkoły świeckie, które są popierane przez Al 
bańczyków-mabometan i ortodoksów. W Sku- 
tari istaie,e bank włoski, w południowych m:a- 
stach portowych panuje włoski kapitał, 

Walka pomiędzy Austryą i Włochami zaczęła 
zagrażać trójprzymierzu. Wówczas w roku 1907 
zawarto umowę że żadne z obydwu mocarstw 
nie usadowi się w Albanii; w razie zaś rozbio- 
ru Turcyi Albania stanie się samodzielną. 

Łatwo jednak zrozumieć, ze w autonomicznej 
Albanii powstaną różne prądy i starcia i Alba- 
nia będsie u egała po części włoskim, po części 
austryackim wpływom. I na długo pozostanie 
niebezpieczeństwem dla pokoju pomiędzy Wio- 
chami a Austryą. 


Sprawy parlamentarne. 


Wladeń, 5 grudnia. 
Ustawy wojskowe, 

Na wczorajszem posiedzeniu komisyi pra- 
wniczej szef sekcyi Reuter przedstawił opi- 
nię prof. Lamascha, który jako znawca oświad. 
czył, że postanowienia ustawy nie sprzeciwiają 
się prawom międzynarodowym. 

Poseł Witt (separ. czeski) postawił wniosek, 
aby zasięgnąć dalszych op't; profesorów uni- 
wersytetu w Wiedniu, Pradze i Krakowie. 

Po sprzeciwieniu się hr. -S itgkha wniosek 
ten odrzucono 14 głosami przeciw 9. 

W dalszym ciągu posiedzenia poseł Hüb- 
schman (rad. czesk) wygłosił mowę obstru- 
kcyjną, która trwała do godziny 5'/2 wieczorem. 

Po przemówieniu posła Steinhausa, który 
imieniem Koła polsziego wyraził wątpliwości co 
do niektórych postanowień, posiedzenie o 6 15 
zamknięto; następne dzś o 10 rano. 

W kumisyi wojskowej w dyskusyi nad 
ustawą o wsparciach dla powołać się mających 
do służby osób cywilnych poseł tow. Dasz y ń- 
ski zaznaczył, że ustawa nie jest nirzem 
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innem, jak złą kopią ustawy z r. 1880. Mówca 


zapowiada wniosek tej treści, że przyjęcie wspar- 
cia pod żadaym warunkiem nie może stanowić 
powodu zniesienia praw politycznych zmobili- 
zowanych, czy też jego rodziny. Uchwalenie 
ustawy jest tylko wtenczas możliwem, jeżeli 
dokona się szczegółowych istotnych poprawek. 

Po dalszej dyskusyi obrady odroczono do po- 
południa. 

Na popołudniowem posiedzeniu rozpoczęto dy- 
skusyę szczegółową, w której minister obrony 
krajowej Georgi zaprzeczył. jakoby rząd wpro- 
wadził opinię publiczną w błąd. Nie można zro- 
bić wszystkiego, czego posłowie żądają, ze wzglę- 
du na wytrzymałość finansową państwa. 

Poseł Daszyński postawił szereg popra- 
wek, poczem posiedzenie zamknięto; następne 
dziś o 10 rano, na którem odbędzie się głoso- 
wanie. 


LJ LI 
Ustawy podatkowe. 

Na wczorajszem posiedzeniu komisyi finan- 
sowej poseł Steinwender postawił wniosek, 
aby z kompleksu przedłożeń podatkowych wy- 
jąć i zaraz załatwić części o podatku wódcza- 
nym, o podatku osobisto dochodowym i o po- 
datku od tantyem. Dochody z tych podatków 
mają iść częścią na sanacyę fiaansów krajo- 
wych, częścią na przeprowadzenie pragmatyki 
służbowej, 

Poseł dr Licht postawił wniosek, aby roz- 
począć dyskusyę na podstawie powyższej pro- 
pozycyi. Wniosek ten przyjęto, poczem po- 
siedzenie odroczono do 3 po południu. 

Na pos'edzeniu popołudniowem komisyi zabrał 
głos tow. poseł dr Diamand w sprawie poło- 
żenia gospodarczego Galicyi. Przedstawił szcze- 
gółowo położenie robotaików i bezrobocie, pa- 
nujące w kraju, w szczególności w przemysłach, 
związanych z przemysłem budowlanym, a za- 
tem stolarskim, kaflarskim itd. Przyczyaowo 
kryzys ten połączony jest ze stosunkami kre- 
dytowemi, powodującemi zupełaie dotychczas 
nieznany zastój handlu. Sklepy są zupełaie bez- 
czynna, wydalania z roboty masowe. 

Taki stan rzeczy — mówił dalej dr Diamand 
— nie może pozostać bez wdan'a się rządu, jə- 
żeli społeczeństwo nie ma być narażone na 
i eiia ar w tych czasach bardzo szko- 

iwe. 

Ministra handlu jakby nie było, nikt o jego 
istnieniu nie wie, a przecież jego obowiązkiem 
byłoby przynieść pomoc w tych trudnych cza- 
sach. Minister robót publicznych zwiedzał kraj, 
ale skutków tej poglądowej nauki nie widać. 

Rząd powinien zrozumieć znaczenie rosnącej 
drożyzay i znaleźć środki, by jej bodaj częścio- 
wo zaradzić. Mówi się teraz wiele o ustawach, 
wynikających z potrzeby chwili, otóż, zdaje mi 
się, wskazałem na nagłą i ciężką potrzebę. 
Z chwilą, gdy większość przystępuje do nowe- 
go obciążenia ludności, nowych podatków kon- 
sumcyjnych, nie wolno zapominać o niedoli 
luda. 5 

Manifesty nie uspokoją ludności, jak długo 
rząd i większcść czynami nie okażą dobrej woli. 
Nie żądamy cudów, idzie o to, co w granicach 
możliwości dałoby się zrobić, 

Zauiepokojenie ludności podtrzymują pewne 
czynniki w sztuczny sposób i tem wyrządzają 
niepowetowane ogromne szkody. Nietylko po- 
waga zewnętrznego położenia, ale nie mniej po- 
waga gospodarczego położenia Galicyi jest pierw- 
szorzędną kwestyą polityczną. 

W kwestyi reformy podatkowej dr Diamand 
oświadczył, że podwyższenie podatku 
spirytusowego bez równoczesnego 
zniesienia bonifikacyj, uważa za 
niedopuszczalne. Kartel spirytusowy zni- 
weczył do reszty znaczenie gospodarcze boni- 
fikacyj dla Galicyi. M'mo bonifikacyj produkcya 
galicyjskich gorzelń rolniczych zmalała, a pro- 
dukcya zachodnio-austryackich gorzelń fabry- 
cznych wzrosła. 

Kraje nie czynią żadaych koniecznych wytę- 
żeń, aby przeprowadzić rozwiązanie kwestyi de- 
fieytu w obrębie własnego działania. Nietylko 
przez większe bezpośrednie podatki, ale także 
przez podniesienie produkcyi krajów, speeyalnie 


jedyny polski, popularny, ilustrowany Tygodnik Socya- 
listyczny, Organ Polskiej Partyi Socyalno- Damokr., 
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Galicyi, mogą potrzeby kraju znaleźć pokrycie. 
Admioistracye krajowe są politycznie i gospo- 
darczo niezdolne utrzymać porzą lek. Kraje po- 
trzehują daleko idących reform ordynacyi wy- 
borczej i nowego ducha w aduinistracyi. 


Poseł Abrahamowicz żądał, aby wpro- 
wadzono także podatek od piwa. 

M nister skarbu Zaleski żądał, aby nowe 
podatki uchwalono w tej wysokoś i, aby po po- 
trąceniu udziału krajów pozostało przynajmniej 
30 milionów dla państwa na pokrycie zapotrze- 
bowania dla urzędników. 

Następne posiedzenie dziś. 


LJ + 
0 uniwersytet ruski. 


„Slavische Korrespondenz“ donosi: Na pod- 
stawie uchwały Związku ukraińskiego, przewo 
dniczący Kosť Lewicki wręczył ministrowi Hus- 
sarkowi następojące pisemne «5 wiadczenie: 

Przedłożona Związkowi ukraińskiemu ze stro- 
ny rządu formułka rozporządzenia carskiego 
wprawdzie w obecnem brzmieniu jeszcze za- 
wsze jest nie do przyjęcia, mimo to jednakże 
Związek uchwalił, celem możliwie szybkiego za- 
łatuienia sprawy uniwersytetu ukraińskiego, 
wejść w rokowania na podstawie przedłożonej 
formułki. 


- KRONIKA. 


Czwartek 5 grudnia, 

Cofnięcie skargl. Ag'tator wszecbpolszi w Białej 
p. Wincenty Sierakowski, nauczyciel szkoły T. S. 
L., zaskarżył reduktora odpowiedziatnego „Naprzo- 
du* o obrazę czci z powodu artykułów wyświe- 
tlających działalaość owego pana na kresach, mię- 
dzy innemi sposób zdobywania przezeń anonsów 
do „Gazsety bielskiej“. Obecnie krakowski sąd kra- 
jowy karny zawiadomił redakcyę „Naprzodu“, że 
p. Sie akowski skargę c fna! !... Wiebrzyciel endo- 
cki bał się widać dowodu prawdy z naszej strony. 


Nowiny krakowskie, 


Bankructwo Chrześcijańskiej Spółki spożywczej 
wyrządziło w pierwszym rzędzie znaczne szkody 
krakowskim hurtownikom żydowskim, od 
których spółka ta brała towary. 

Nadto zagrożone są oszczędności biednych 
sług, które grosz swój uciułany składały w tej 
spółce. Albowiem spółka chrześcijańska przyjmo- 
wała wkładki oszczędności na procent, a teraz 
biedne sługi stracą zapewne i procent i oszczę- 
dnośri. 

W jaki sposób spółka chrześcijańska zbankruto- 
wała — wyjaśni to zapewne rozprawa sądowa. 
Albowiem spółka nie dawała towarów na kredyt; 
klientelę główną spółki stanowiły bcgate klaszto- 
ry, które chyba spóki nie zarwały. Więc wido 
cznie gospodarka w tej księżej społce musiała być 
okropna, skoro spółkę doprowadziła do bankru- 
etwa, 

Zgromadzenie ludowa w Podgórzu. We wtorek 
3 b. m odbyło się w sali „Sokoła“ zgromadzenie 
ludowe, zwołane przez miejscowy komitet Pe D. 
z porządkiem dziennym: „Pr letaryat polski wo- 
bec wypadków bałkańskich“. Wieik» sala „Sokoła“ 
wypełniła się szczelnie, przeważnie robotnikami 
podgórskimi. 

Zagaił zgromadzenie tow. Jaworski, a przewo- 
dniczyli tow. Opluetil i dr Glassner Jako referent 
utanał na estradzie tow. dr B browski. 

W 1'/a godzinnem przemówieniu, przerywanem 
często burzliwymi oklaskami, przedstawił referent 
zas: dnicze stanowisko proletsryatu wobec wojny 
w ogólności; następnie omówił przyczyny obecnie 
toczącej się wojny, stanowisko Austryi, grożącą 
wojnę z Rosyą i wyjątkowe stanowisko proleta- 
ryatu polskiego, na wypadek, gdyby przyszło do 
wojny z caratem Przy końcu przed ożył rezoluryę 
(identyczną z rezolueyą, uchwa'oaą na zgroma- 
dzeniu krakowskiem), którą przyjęto jednomyślnie 
huczoymi oklaskami). 

Ze wrględu, że wszystkie ulice, prowadzące ze 
„Sokoła* ku rynkowi, są rozkopane, nie móg! się 
odbyć pierwotnie projektowany pochód demonst:a- 


cyjny. 


De ay, | we wsz 


Z teatru miejskiego komunikują nam: W przy- 
szłym tygodniu wystawia teatr krakowski całą 
„Trylogię Zsgmuntowską* L cyana Ryda w ko- 
lejnym szeregu bezpcśrednio po sobe następują 
cych przedstawień W ten sposóh publiczność znaj- 
dzie możność uzyskania jednol tego wrażea'a Bce 
nicznego cał ści potężnego dzieła. We wtorek 10 
grudnia ukaże się na scenie „Królewaki jedynak*, 
we środę 11 grudn'a „Złote więzy*, we czwartek 
12 grudnia „Ortatni*, Przedstawienia te odbywać 
się będą po cenach zwyczajnych. 

W sztuce historycznej St Kozłowskiego „Jeniec 
Napoleona" ważną rolę odgrywa posłać samego 
cesarza. Występ'je on na scenie w akcie 3-cim 
na zamku berlińskim w otocz”niu sztabu, po do- 
konanym zwycięskim pogromie Prus. 

W piątkowem przedstawieniu „Peer Gyn'a* H. 
Ibsena rolę Solweigi odtworzy p. Ziel ńska, której 
krescya zdcbyła sobie artystyczny applauz krytyki 
lwowskiej jako p:łne wdzięku wcielenie tej ibse 
nowsk ej postaci. 

Obchód listopadowy. W niedzielę 1 b. m. stara 
niem stowarzyszecia „Promień* odbył się z Związ- 
ku stow. rob. uroczysty obchód powstania listo- 
pa dowego. 

Po odśpiewaniu „Warszawianki* przez „Lutnię 
Robotniczą“ zagaił uroczystość sędziwy nestor so 
cyalistycznego ruchu rewolucyjnego w Pelsce — 
Bolesław Limanowski. 

Slae wrażenie pozostawiło na słuchaczach prze- 
mówienie tow. J. Piłsudskiego: jego objektywnie 
krytyczne orądzenie powstania listopadowego, osą- 
dzenie dodatnich i ujemnych stron działalności po- 
szczególnych wodzów ruchu i męski sąd o możli- 
wie bliskiej przyszłości. 

W:paniała, pełna uczucia deklamacya p. Laury 
Pyil hakiej, doskansły śpiew pp. Zarankówny i Ur- 
banowicza, szereg pieśni rewolucyjnych odśpiewa 
nych przez odznaczającą się poprawnym zespołem 
„Lutnię Robotniczą“, wypełmły drugą część pro- 
gramu. 

Ogólny śpiew „Czerwonego Sztandaru* zakoń- 
czył uroczystość, która zarówno pod względem po- 
ziomu artystycznego, jak i podniosłego nastroju 
wypadła bardzo pomyślnie, 

Zarząd Uniwersytetu ludowego składa na tej dro: 
dze podziękowania drowi Jozefuwi Reistowi, pre 
legentowi i organizatorowi poranków mu»yczny:h 
oraz tym wszystkim, ktorzy bezinteresownie ofia- 
rowali swą pracę i przyczynili się tym sposobem 
do spopularyzowania dzieł klasycznej muzyki, a 
więc pp prof. Czaplińskiemu, Wandzie Hendrichó. 
wnie prof Ludwigowi, Tadeuszowi Raczyńskiemu 
i prof Szwarrensteinowi. 

Walne zgromadzenie członków Oddziału krakow- 
skiego Towarzystwa Uniwersytetu ludowe- 
go im. Mcekiewicza odbędzie sę w nied:ielę 15 
grudnia o godz 3 po południu (Szewska 16) Po- 
rządek dzieany: 1. Zagajenie. 2 Sprawozdanie 
zarządu i kcm syi rewizyjnej. 3. Dyskusya nad 
sprawozdaniem z działalności wr 1911/12 4. Pro 
gram działalności w r. 1912/18 5. Wnioski i inter- 
pełacye. 6 Wybory: przewodniczącego, czł nków 
zarządu i komisyi rewizyjnej Ustępujący zarząd 
prosi członków o liczne przybycie i o zgłaszanie 
wniosków do biura. 

Przeciw wyzyskowi ludności. Na wczorajszem po- 
sielzeniu sekcyi ek:num cznej zwrócono uwagę 
magistrztu na podrożenie węgla i mleka, 
przyczem handlarze węgla wyzyskują ludność, ka- 
żąc jej p!'acić znacznie wyższe ceny niż rzeczywi. 
ste wynoszą. 

Zobaczymy, jaki będzie wynik tej interwencyi, 
przyczem zwracamy uwagę, że pożątanem byłohy, 
aby magistrat trochę szybiiej w tej sprawie urzę- 
dował, niż zwyczajaie to sę praktykuje. 

„Widmo wojny a współczesna sytuacya mlędzy- 
narodowa“ — na ten wa»ny i aktu:łay temat bę. 
dz e mówił we czwartek 5 grudnia tow Leon Feld 
man w Związku stow. robotn. (Filipa 2 Il p) sta- 
raoiem kom'syi oświatowej. Wstęp wolny. Puczą- 
tek o godz. 7 wieczór. Będzie to nieako dalszy 
ciąg odczytu, wygłoszonego przez tegoż prelegenta 
przed dwoma tygodaiami. Tym razem prel-gent 
przedstawi historyę wypadków w ciągu ostatnich 
tygodni. Po odczycie dyskusya. Komisya za- 


| prasza do licznego udziału w tem zebraniu, które 


się odbędzie na dzie na podstawie § 2 ust. o zgrom. 


Wydawnictwa spółki naktadowej i(siążka<w Krakowie. 
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księgarniach | w administracyi „Książki, Kraków, Rynek Gl. 44. 


O wyrabiania posad kolejowych. Śledztwo prze- 
ciw 4 furkcjonaryuszom kolejowym na dworcu 
w Krakowie Ganobisowi, Ippoldowi, Naroaskiemu 
i Newiarowskiemu zostało już ukończone a oskar- 
żeni otrzymali już akt oskarżenia Zarzucają im 
zbrodnię nadużycia władzy urzędowej przez przyj- 
mowanie poda:ków w sprawach urzędowych. Dalej 
oskarżone są Włedarzowa i Fialowa o oszustwo 
przez pośredn'czenie między oska żonymi a stara- 
jącymi się o posady. Oprócz tego jeszcze kilka 
osób wm eszanych jest w tę sprawę, a śledztwo 
przeciw nim jeszcze iest w tobu 

Obchód św. Mikołaja w „Ognisku* drukarzy od- 
będzie się w niedzielę 8 b. m urozmaicony różne- 
mi nieep dziankami dla dziatwy i dla starszych. 
Wszystkie dzieci obdarowane zcs'aną podarunkami. 
Po zabawie dla dzieci nastąpi zahawa taneczna dla 
starszych. Wstęp dla starszych 70 hal, dla dzieci 
20 hal Po zątek o god». 4 po południu. 

W Towarzystwie technicznem (ul. S'raszewskiego 
28) jutro w piątek, o godzinie 7 weczorem od- 
będzie się posiedzenie tygodniowe Na porządku 
dzieonym: sprawozdanie inż. prof Tadeusza Si- 
korskiego z przebiegu ankiety kanałowej. 

W niedzielę 8 b. m. o godzinie 4 po południu 
odbędzie się dl: dzieci członków Towarzystwa uro- 
czystość św. Mikołaja. Zgłoszenia do dnia 6 b m. 
włącznie przyjmuje sekretaryat Towarzystwa mię- 
dzy godziną 12 a 3 po południu i 5a 7 wie- 
czorem, 

Instytut rysunkowy podaje do wiadomości za- 
interesowanych, że kurs rysunków dla wszystkich 
otwarty zostanie d'ia 10 b. m. Wyk ady: ćwicze- 
nia od godz. 4 do 6 wieczorem w sali Uniwersy- 
tetu ludowego przy ul. Zwierzyn'eckiej 14. Opłata 
miesięcznie 5 K. Wpisy rozpoczęte. 

0 czystość w mleście. Na wczorajczem posie- 
dzeciu sekcyi ekonomicznej uchwalono, aby umo- 
żłwić wydatniejszy wywóz popiołu i śmieci z do- 
mów w mieście, zwłaszcza w dzelnicach przyłą- 
czo ych z»kupć 8 wozów t. zw. „Smoków“ i 
odpowiednią liczhę skrzynek do tych wozów. Na 
wywóz błota z miasta przyzna'a sekcya kredyt w 
kwocie 8000 K W dalszym ciągu obrzdowała se- 
kcya nad sprawą Bszosowania i brukowania ulic i 
wyraziła zapstrywanie, że w interesie utrzymania 
porządku i cz.st ści na uliezch leży, aby ulice 
komunikacyjne w mieście możliwie szybko zos ały 
wybrukowane. W tym celu neleży sukcesywnie 
ulice brukować i na to brukowanie wyznaczać 
corocznie zuaczniejszą dotacyę, Wkońcu załatwiła 
sekcya kilka spraw regulacyjaych i parcelacyj- 
nych. 

Akademicki Związek sportowy w Krakowie wy- 
dsł sprawozdanie ze swej dz atalności za r. 1911. 
Sprawozdanie obejmoje ponad 100 stronie druku, 
opracowane jest nader starannie i zawiera mnó- 
stwo pięknych ilustracyj — zdjęć z wycieczek itd. 

Jak wynika ze sprawozdania, Zwąrek rczwija 
się bardzo szybko. W r. 1909 np. liczył 65 człon- 
ków. obecnie zaś liczy 277; roczny obrót wzrósł 
z 909 K do 27 tysięcy kron, majątek Towarzy- 
stwa wzrósł ze 105 K do 3000 K iti. 

Nie możemy szczegółowo «pisywać poszczegól- 
nych działów w pracach Zwizzku. Sekcyj jest 5. 
Z nich zwraca uwagę praca sekcyi wioślar- 
skiej, która ma już spory inwentarz i zorgani- 
zowała w lecie wyprawę łodzią. z Krakowa do 
Sacza; dalej — sekrcyi narciarskiej, która u- 
rządziła dlugi szereg pięknych zimowych wycie- 
czek w Tatry i Beskid, zorganizowała szereg kur» 
sów narciarstwa itd.; wkońcu — sekcyi tury- 
stycznej, która utrzymuje akademicsi dom tu- 
rystyczny w Zakopanem (vw roku sprawozdawczym 
1880 noclegów) i zabiera się do budowania wła- 
snego domu. Rozwija się obok tego sport szer- 
mit rezy, lawn-tennisowy, piłka nożna itd. 

Subwencya dla T. $. L. Wczoraj odbyło się po- 
siedzenie sekcyi szkolnej Rady m'asta. na którem 
uchwalono przedłożyć Radzie miejskiej wnioski o 
przyznanie nadzwyczajoej subwencyi dla Towa- 
rzystwa szkoły ludowej, tudzież wnioski w spra- 
wie rozezerzenia warsztatu dla uczniów. 

Dyrekcya teatru „Apollo, celem umożliwienia 
jek najszerszej publczności możliwości spędzenia 
wes ł go wieczoru, znizyła znacznie ceny wstępu 
do swego teatru, a mianowicie I. mie,s'e 2 K, 
IL miejsce 1 K, a galerya 60 h. Początek o gvdz. 
9 wieczór. 
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Zgubiono na placu Dominikańskim lub na ul. 
Grodzwie, pulares, zawierający kil <adzies ąt halerzy 
i dwe złote obrączki, stan'wiąre cenią pamiątkę 
dla wdowy, k'óra je zgubiła Uczciwy znalazca 
zechce je oddać Rozalii Marzec, Grodzka 29, ofi- 
cyna. 

Uniwarsytat ipdowy ins. A. Mickiewieza (ut Srow- 
ska 16, |. p.) 

Czytolnia cxasopika otwarta codziennie od 
godz, 11—1 w południe i od 4—9 wieczorem 
Biblicteka otwarta cd gods 12—1 w południe 
1 5—9 wieczorem. Biuro otwarte w dni powsze- 
dnie od 5-7 wieczorem. 

Wykłady w sali przy ul. Zwierzynieckiej 14: 

We czwartek o godz. 7 wieczorem: Z. Heryng: 
„Społe zeństwo i jego przywódcy“; o godz. 8: 
dr Z. Mandel: „O sądach przysięgłych*. 

W piątek o godz. 7 wieczorem: prof. M Bogu- 
cki: „Sztuka grecko-rzymska*; o godz. 8: WŁ 
Szymanowska: „Konrad Wallenrcd* Mirkiewicza 

W Stowarzyszeniu kolejarzy (ul. Zacisze 12) 
w piątek o godz. 7 wieczorem wykład dra Hen- 
ryka Raabego: „O rasach ludzkich*. 

W Stowarzyszeniu handlowców (ul. Grodzka 69) 
w piątek o godz. 8 wieczorem wykład dra Boh 
dana Zahorskiego: „Początki wierzeń religijnych". 

Rapertuar teatru mialskiaga. 

Czwartek: „Dobrze skrojony frak“, 

Piątek: „Peer Gynt’. 

Sobota: Je=niec Napoleona*, sztuka historyczna w 3-ch 
akt-ch, St. Kozłowskiego” 

Niedziela wieczór  Jeniec Napoleona". 

Poniedziałek: „Jeniec Napoleona“. 


Nowiny iwewskię; 


O socyalistycznym kong'esia międzynarodowym 
w Bazylel mówić będzie p seł tow. Hudec w pią 
tek w ali przy ul Brajerowskiej l. 8 parter o go- 
dz nie 7'/s wieczór. Wstęp wolny dla wszystkich 
towarzyszów i towarzyszek partyjaych. Zaproszenia 
w organ zarygch 

Z teatru m'ejskiego nam komunikują: Premiera 
głośnej ope'y Leoncavalla pt.: „Zaza“, odbędz e 
się we wtorek 10 b. m Efektowna ta opera gra- 
i na będzie ze współudzi»łem pani Korolewicz-Waj- 
dowej, która w partyi Zazy ma świetne pole do 
popisu Premiera „Zazy* obudziła w sferach mu- 
zycznych w elkie za nteresowanie Powodzenie o 
pery, która za g'anicą święcła wprost niezwykłe 
sukcesy, zd je się być na dłuższy czas zapewnione. 

W dzisle dramatu ukaże się w przyszłym ty- 
godviu najnowsza 3-aktowa sztuka Sł.nisława Ko- 
zł wskiego: „Jeniee Napoleona“. Akcya sztuki 
rozgrywa się w B-rlinie w r. 1806. a odznacza 
się n»dzwyczaj zajmującą in!trygą i efektownośc ą 
| „Jeniec Napoleona“ grany będzie w doborowej cb 
sadze z pp.: Bedn»rzewską, Rotterową, Borkow- 
|ską, Fe dmanem (Napoleon), Hierowskim, Rasiń 
skim, Jawo'sk m, Okornickim i Ratschką w wa- 
żniejszych rolach. Premiera w poniedziałek 9 b. m. 
| Abonament nr. 14. 
| W pątk 18 b. m. wznowiona zostanie, dłuż- 
Bzy czas nie grana, prześliczna baśń Humperd n- 
jeka: „Jaś i Malgosia“. Ze względu na zapowie- 
dziany w tym dnu koncert Kubelika, przedsta- 
wienie rozpocznie się o godzinie 4 po południu. 
Ceny dramatu, 

Tow. Zygmunt Zadembski, odlewacz żelaza zmarł 
na gruźlicę, mając lat 36 Zmarły był dzielnym 
członkiem organizacyi zaw dowej i oddanym spra- 
Wie towarzyszem partyjnym. Nie miał żadnej ro 
dziny i mieszkał zupełnie sam. Opiekowali się cię- 
żko chorym towarzysze pracy, a gdy zmarł oni 
|zajęli się pogrzebem. Gy dla załatwien a formal- 
|ności przeróżnych z władzami i zakładem pogrze 

owym, oddalili się na parę godzin ci, którzy po 
grzebem zajmowali sfę i zwłoki pozostawiono w 
łamknię'em mieszkaniu — jeden z lokatorów we- 
|żwał policyę, która zarządziła przybycie komisyi. 
|lymczasem jednak zgł sli się ci, którzy zajmo- 
|Wali się pogrzebem i sprawa wylaśnła się. Po- 
jstzeb odbył się z domu przy ul. Zborowskiego 
* 16 na cmentarz Janowski przy licznym udziale 
kolegów i towarzyszów zmarłego. 

Przykre zajście, spowodowane donies'eniem o- 
Wego lokatora, dało p wód do notatki w dzienni- 
ach, że tow. Zadembski zmarł zupełnie opu- 
zezony. 

Zamach samobójzy. W łazienkach przy ul Ga- 


Feliksa 


| rej usiłował w środę w południe pozbawić się ! 


tatter; 


Biuro ogłoszeń i wszelkiej reklamy 


Piątek 6 grudnia 1912 


życia jakiś nieznany mężczyzna. Przeciął on so*ie 
Żyły u rąk Pogotowie przewiozło go do szpitala 
powszechnego 

Kradzież. Włamali się złodzieje do drukarni Ja- 
kubowakiego przy ul Piekarskiej 11 i splądrowali 
lokal dosz:z,tnie. Poszkodowany mie umie na razie 
podać eo mn skradziono. 

Zaczadzenia. W ceg elni Banku hipotecznego koło 
zielonej rogatki zagorzała cała rodzina woźnicy 
Prusa. Wieczóc napalono w piecu węglami i za 
mknięto zasuwę. Babka z wnukami położyła się 
wcześnie spać; gdy ojciec około godz. 10 wrócił 
z pracy zastał już staruszkę martwą i 6 letnią 
dz'ewczynkę Maryę; 12 letni chłopak Stanisław i 
10 letnia Antonina odd-chali jeszcze, ale byli nie. 
przytomoi. Pogotowie stwierdz ło śmierć staruszki 
i dzewczynki przez zaczadzenie, dwoje ży,ących 
jeszcze odwieziono do szpitala. 

Drugi wypadek zaczadzenia wydarzył s'ę w do- 
mu przy ul Teatyńskej l. 12. Zamieszkały tam 
robotnik nieznanego nazwiska, imieniem Grzegorz, 
uległ zaczadzeniu. Pegotowie odwiozło go do szpi- 
tala 

Sprawa kradzieży kolejowych. Wmieszani w spra 
wę tę Czarnożyński, H szowski i Waldaer wnieśli 
byli do Izby radnej pr.sbę, by ich wypuszczono 
na wolną stopę. Izba radna prośbe odmówiła. 
Wówczas odnieśli się cni do apelacyi, ta jedaak 
zatwierdziła zarządzenie Izby radnej. 

Ogółem w tej sprawe aresztowanych jest tak 
z pośród personalu na dworcu głównym, jak i na 
przestrzeni 44 osob W tem znajduje się cała ro. 
dzina Zielińskich z Zimnej Wody, składająca się z 
13 osób S ary Zieliński przed kilku dniami zmarł 
w więzieniu. 

Inauguracya „Spójni*, stow. polsk. akad. mło- 
dzieży socyalistycznej, w lokalu własnym (ul Zdro 
wie 9b) odbędzie sę 7 b. m. o godz. 7 wieczór, 
Program: 1) Przemówienia reprezentacyjne, 2) Od- 
czyt F. Kona p. t. „Młodzież a ruch socyalistyczny*. 


Uniwersytet ludowy Im. A. Mickiewicza, oddział 
lwowski (Sienkiewicza 9). 

Biblioteczki ruchome od godz. 7 do 8 wieczorem, 

Sprawy sekretaryatu od godz. 6 do 7 wieczorem 
codziennie prócz niedziel i świąt. 

Wykłady w stowarzyszeniach zawodowych ro- 
botniczych w godzinach od 71/3 do 9 wieczorem 
codzień. 

Zabawy dla dzieci w niedziele po południu od 
godz. 4 do 6. 


Repertuar teatru miejskiego wa Lwowie. 
Piątek: „Dobrze skrojony frak*. 


Z zaboru rosyjskiego. 


Gorliwy zwolennik czy zwolenniczka Olesińskie- 
go. „Goniec częstochowski* dowiaduje się, że je 
dna z osobistości wpływowych i znanych w Czę- 
stochowie wniosła do sądu p:danie z propozycyą 
złożenia za Olesińskiego bardzo poważnej kaucyi, 
bo sięgającej kilkudziesięciu tysięcy ru- 
bli. 

llustracya fatalnych dróg w Królestwie. Czytamy 
w warszawskiem „Stowie”: „Cukrowna w Chel- 
micy leży wśród fatalnych dróg, który:h s'an u- 
niemożliwia obecnie normalną dostawę bu aków. 
Właściciel furmanki nie jest w stanie za rić zwy- 
kłej ilości buraków, ani obrócić zwykłą o ć razy 
na dz eń, wskutek czego zarobek jego ol n ’ył się 
ogromnie. Furmani przeto zastrej owali, żądając 
podwyższenia oj łaty za dowóz. Cukrownia w Cheł. 
mniey stanęta z powodu braku btraków. Pił sże 
nie j»st trudne, gdyż mrozy nadchodzą, a jesz:ze 
ogromne zapa*y niezwiezionych buraków leżą w 
okolicach L pna i nad brzegem Wi-ły*. 

Sr Nm ai 

t, SABRYELBKA. kraków, Luath, praean aj 
moje — fortepiany, piapina, harmowe I plangile — 
urajowe | Gaqrauiczie, Bowe i przegrane ~ «a 
gotówka | pe anlsty har zaloziyi 


Lwowskie czynsze. Gospodarze nie oszczędzają 
i tu aj lokatorow w podnosreniu czynszu. Należy 
zatem na innych rzeczach oszczędzać. Nie da się 
to inaczej uczynić, jak tylko przez picie kawy 
Diadal z marką 2 słoni, która jest najlepszą w 
świecie, nie traci nigiy zapachu, ani siły. Należy 
tylko baczyć na markę ochronaą i opakowanie. 
Wszędze do nabyria. 
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KALENDARZE ROBOTNICZE 


i wszelkie wydawnictwa partyjne są 
we Lwowie do nabycia w filii admini- 
M stracyi „Głosu“, ulica Sokoła 1. 4. pg 


TELEGRAMY 


z dnia 5 grudnia. 


W sprawie kryzysu gospodarczego w Galicyl. 


Deputacya u ministra. — Odmowna odpowiedź 
p. Zaleskiego. 

Wiedeń. Deputacya kupców i rzemieślników 
galicyjskich, złożona z pp. Porębskiego, Dut- 
kiewicza, S:haechtera, Schillera, S'einera, Pres- 
sera, Bujasa, Bernsteina i Kadernóżki, prowa- 
dzona przez posłów dra Adolfa Grossa i dra 
Loewensteina, przedstawiła wczoraj mini- 
strowi skarbu Zaleskiemu, w myśl ostatnich u- 
chwał krakowskiego wiecu rękodzielniczo ku- 
pieckiego, strsunki kredytowe w Galicyi i do- 
magała się od rządu lokacyi odpowiedniej czę- 
ści funduszów Pocztowej Kasy O-zczędności w 
stosunku do wkładek w Galicyi w instytucyach 
krajowych, z przeznaczeniem użycia tych fun- 
duszów dla utrzymania kredytu kupieckiego, 
rękodzielniczego i przemysłowego w dotychcza- 
sowej wysokości. 

Deputacya żaliła się równocześnie na postę- 
powanie władz podatkowych, które w tych kry- 
tycznych czasach nietylko nie uwzględniają cię- 
żkiego położenia obywateli i nie obniżają po- 
datków, lecz przeciwnie, znacznie je podwyż- 
szają. 

Muister Zaleski oświadczył, że nie może 
lokować funduszów pocztowej Kasy oszczędno- 
ści, jak wogóle funduszów rządowych w insty- 
tucyach krajowych, jednak w ostatnich daiach 
poczynił przez Bank austro węgierski odpowie- 
duie zarządzenia, aby Kasy oszczędności w ra- 
zie ruaów dostały odoowiednie poparcie i żeby 
towarzystwnm zaliczkowym nie restryngowano 
krzdytu. Minister czuwa nad temi zarząezenia- 
mi. Co się tyczy sprawy podatków, minister 
przyobiecał, że point rmuje władze podatkowe, 
by przy ściąganiu i wymiarze podatków uwzglę- 
dniały obecne krytyczne czasy. 


Wojna bałkańska. 


(Ostatnie depesze). 
Grecy bombardują miasta albańskie. 


Rzym. Duie greckie kanonierki przybyły wczo- 
raj przed Valonę i zaczęły bomburd »wać miasto. 
Jeden szrapnel pękł mięizy konsulatami włoskim 
a austryackim. Z powodu paniki wśród ludności 
udał się Izoael Kemal na pokład kanonierki i 
prosił komendanta o zaprzestanie bombardowania. 
Ten jednak oświad*zył, że ma rozkaz blokować 
wjbrzeże albańskie i wezwał miasto do poddania 
się Grecyi. Następnie kaaonierki odpłynęły. 


Rokowania pokojowe. 


Konstantynopol. Definitywne rokowania poko- 
jowe zaczną sę za 10 dni w Londynie. Głó- 
wnym pełnomocnikiem Turcyi będzie Reszyd 
pasza. 


Sub b BOL E a 
KONSUM ROBOTNICZY „NAPRZOD” 


w Dębnikach, ul. Pocztowa 17. 


Sklep Konsumu w Dębnikach otwarty od go- 
dziny 6 rano do 9 wieczór. 


Zamówienia na towary 
z Konsumu robotniczego w Dębnikach przyj- 
muje tow. Setkowicz w Związku stow. ro- 
botniczych, ulica Filipa 2, IM. piętro (w bufecie), 
lub w administracyi „Naprzodu“, ulica Filipa l 11. 


zostało przeniesione z ul. św. Marka na ul. 


Floryańską 00, Lp. 


Piątek 6 grudnia 1912 


Przeciw loteryi. 


Mowa wygłoszona w parlamencie przez posła 


Dra Hermana Diamanda, 
jako referenta mniejszości komisyi, 26 listopada 1912 roku. 


Panowie! Należę do tych, którzy wobec naszego 
ministra skarbu zachowali do dziśdnia wielki sce. 
ptycyzm. Jestem bowiem zdania, że p. minister 
skarbu nie uczynił dotąd nic, coby zdążało do po- 
prawy naszych finansów państwowych. Przeciwnie, 
jesteśmy świadkami pogorszenia sytuacyi finanso 
wej, które w tak krytycznym czasie, jak obecny, 
musiało wywołać wielkie zaniepokojenie. 

M'mo to nie mogę odmówić p. mini:trowi skar- 
bu pewnej zręczności. Zabiera się on do zniesie 
n’a loteryi lczbr'wej i — proszę panów, Żadne 
czarnoksięstwo tylko zręczność — wrzuca uśmier- 
coną loteryę lcznową do swego czarnoksięskiego 
kapelvsza. z którego następnie wyciąga dnie żywe 
loterye (Wesołość i potakiwania), loteryę liczbową, 
jaką dotąd mieliśmy, i lcteryę klasową, rzekomo 
dla eleganckich ster. Wiem, że p. minister skarbu 
bardzo się troszczy o dobro eleganckich sfer; ale 
mogłby je w inny sposób zadowolnić, zreszłą wia 
on przecie, ża eleganckie sfery mają w Jockey- 
klubach i kasynach tyle sposobności do gry hazar- 
dowej iż ta troska p. ministra skarbu jest rzeczy- 
wiście zbyteczna. 

Ale p. minister skarbu nietylko wydaje rentę, 
lecz także kropi morały. Moraine względy skła- 
niają go, jak powiada, do zniesienia loteryi licz- 
bowej. 

Panowie! Gdy p. minister skarbu zapowiedzizł 
swój zamiar zniesiecja loteryi liczhowej, wywołał 
burzę entuzyażmu. W moim okręgu wybarczyia, 
we Lwowie, mamy trzech arcybiskupów. Wszyscy 
trzej arcybiskupi gratulowali p. ministrowi skarbu 
z powodu tego b: haterskiego czynu. Widzieli w 
nim nowego św. Jerzego. który chre smoka gry 
uśmiercć w naszem społeczeństwie. Wyobraźcie 
sobie, panowie, te eminencye, która bł gowławiły 
ministra, gdy wyruszał na bój, w jakim kłopocie 
Bię one musiały znaleźć, gdy p. Zaleski wrócił 
z dwoma smokami! P. Załeski jest poboznym czło 
wiekiem i prowadzi też swoja finanse z przyprawą 
pobożaości. Ale proszę panów, choć to nie moją 
rzeczą brać w obronę arcyb skupów, nie roz miem 
jednak, jak można było tak sobie z tych panów 
zadrwić i jak p. Zaleski mógł przyjąć gratulacye, 
zamiast odtelegrafować: „Eminencye, mylicie się; 
pomnażam loterye i żadnej zgoła nie chcę znieść”. 
P. Zaleski skompromitował mietylko siebie, lecz 
także i arcybiskupów, powodując ich do daaia 
błogosławieństwa utworzeniu jeszcze jednej nowej 
loteryi. Ja z pewnością tych panów nie przeceniam, 
ale tax nisko nie neleży ich cenić, by przypuszczać, 
że zdecydowaliby się pobłogosławić drugą loteryę 

Dowiedzieliście sę, panowie, z referatu p. kolegi 
Urbana i z motywów przedłożenia rządowego, 
że na razie wcale 


nlama mowy o zniesieniu loteryl liczbowej 


i że to wszystko je:t zwyczajnym szwiadlem (Po- 
takiwania), „blutfem* ministerstwa skarbu, które 


pod pozorem zniesienia jednej loteryl przemyca 
Jeszcze drugą. 


Tək wygląda strona moralna przedłożenia mini- 
sterstwa skarbu I 

P. referent powiada tu o loteryi, że polega ona 
na ciemnocie i zabobonie i że już oddawna jest 
ona w rozdźwięku zo stałym postępem kuitury i 
dzisiejszym duchem czasu. Pytam się pana, panie 
kolego Urnan, jak mogłeś pan to napisać na czele 
swego referatu ? Czyż to nie jest wprowadzaniem 
w błąd, jeżeli pan proponu,esz drugą loteryę i po- 
krywasz to zdawkową monetą zdań moralnych ? 

Przyjaciele loteryi mówią © popędzie do gry. 
Jestem zdania, że taki popęd nie istnieje, Istnieje 
popęd do rozrywki i ten popęd znjduje wyborną 
sposobność do przejawiania się w życiu sporto- 
wem, w zaję iach umysłowych w czytelniach, na 
odczytach, wykładach, w życiu stowarzyszeń tak 
ograniczanem i szykanowanem przez nisze pań- 
== działa on dodatnio na aradi aAA Ale 
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wy, panowie, chrecia ten popęd wyzyskać finan- 
sowo! Panowie! Nasze państwo nie zatrzymuje się 
przecie nawet u drzwi domu publicznego i znaną 
jest rzeczą, że nf Śląsku należy do najwyżej opo- 
datowanych właścicieka takiego domu. Tam 
wprzęga się popęd płciowy w rydwan administra- 
cyi finaasów. 

Nie będę mówił o ohydzie loteryi liczbowej; do- 
wód ten przeprowadzono już od 40 lat. Gdy ta 
sprawa weszła na porządek dzienny, otrzymałem 
z Ameryki gruby hat zawierający kariki lotery.ne 
austryackiej lot'ryi liczbowej. Zaczynają się one 
od 14 h i rosną do kilkuset koroa; razem repre 
zentują sumę 40 000 K. Ten, który mi je przyrłał, 
jest onywatelem austryackim, moim rodakiem. Pi- 
sze mi on, ża był człowiekiem pracowitym, miał 
do wyżywienia rodzinę, posiadał mały mająteczek 
i żył wraz z r'd:ioą przyzwoic'e. Wtem skus ło 
go postawić 14 h na loteryę. Te 14 h doprowa- 
dziły go do przegrania swoich niewielkich oszczę: 
dności i powierzonego mu mienia, do stracenia 
40 000 K na loteryę! Człowiek ten musiał uciec 
do Ameryśi, rodzina jego tu pozostała i żyje w 
najokropniejszej nędzy. 

Trzeba, panie kolego Urban, dodać coś do cie- 
mnoy i zabobonu, trzeba mianowicie dodać, że 
mimo cświaty i mimo braku zabobonn ludzie o 
stromn;ych środkach wobec tego, iż w Austryi nie 
mogą wyżyć ze awych dochodów, oglądają się za 
cndem i właśnie przez stawkę loteryjną chcą ten 
cud sprowadzić, 

I proszę panów, cprócz tych 40.000 K kartek 
loteryjnych — a to jest dla mnie niezwykle zna- 
mienne —- przysłał ini ów człowiek stos promea 
na losy. A to promesy, panie kołego Urban, mają 
przeważnie cenę w wysokości pierwszej stawki na 
pańską łoteryę klasową. Nie powiadajcie więc że 
w tę loteryę klasową nie ch ecie wciągać ubegich 
ludzi! Albowiem wisika część dochodow z loteryj 
pochodzi z wysokich stawek, co stanowi dowód, 
łe gdy kicś już w to wiezie, gdy panu. panie 
kolego Urban, uda się w kim ten „popęd* wzbu 
dzić, wtedy jest on już stracony ze skórą i kośćmi, 
gra ma małe i wiejskie stawki i będzie giał i na 
liczbowej loteryi i na klasowej loteryi. 

I twierdzę, panie referencie, ża to nieprawda, 
co minister i pan powiadacie, że nie znoscie lo- 
teryi liczbowej dlatego jedynie, iż idzie wam o 
finanse państwowe. Idzie wam o coinnego. Chee- 
cie — i ten zarzut przeciw wam poon szę —- 
wychować ludzi do loteryi kiasowei i to jest ową 
zbrodnią, jakiej się tem przedłożeniem dopuszcza 
ce. Pozosiawiacie obie loterye jedną obi k drugiej 
aby ludzi przeciągnąć z jedaej jaskini gry w dru 
gą, i nie znajdziecie argumeniu, któryby zadał 
kłam temu mojemu twierJzeniu. 

Że tego chcecie, wynika to między innemi i z 
tego, że odrzucilbśrie wniosek ks. Kreka i mój 
wniosek. w myśl którego losy miałyby być sprze- 
dawane tylko w osob: ych sklepach. tylko w spe- 
cyalnych kolskturach loteryjnych. Wychodziliśmy 
z tego założenia, że te jaskinie opiumowe, te 

c. k. szynki trucizny 
należy zewnętrznie napiętnować, by wchodziły tam 
wyłącznie indywidua już stracone. Nie chc eliśmy 
ludziom dać sposobiiości, by pod pozorem kupo- 
wania cygar, tytoniu łub wódki albo pod pozorem 
zmieni»nia pieniędzy m'gli tam wstępować i da- 
wać się porwać grze. Odrzuciliście panowie ten 
wniosek, bo chrecie 

ludność kusló do gry. 

Że tego chcecie, na to mam dalszy dowód. 
Chcecie 20 milionów wydostać z loteryi klasowej 
Nie mam pod ręką obliczeń, ale p. kulega referent 
powie nam, o le wyższe muszą być stawki l.teryi 
klasowej, niż były w loteryi liczbowej, jeżeli mają 
przynieść 20 milionów. (Dr Lecher: Dwa razy 
wyższe!) Za mi, że DA zei. niż 
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dwa razy tyle. Podnoszę tedy przeciw wam za- 
rzut, że nietylko chcecie lud ość z jednej loteryi 
wciągnąć w drugą, ale że chcecie loteryę k'aaową 
rozwinąć w instytucyę wprost rujnującą ludność. 

Powiadacie zawsze: loterye w rękach prywatnych 
są wszak jeszcze niebezpieczniejsze i nie przynoszą 
tvle. Ale przeciw loteryi prywatnej można w tej 
Izbie szukać środków. Przeciw loteryi państwowej 
jednakowoż jest to niemożliwe. A czyniąc z pań- 
stwa prostytutkę i zarazem organ kontrolny, po- 
pierace tem większe rozszerzenie niemoralności | 

Gdybym panu, panie kol:go Urban, powirdział, 
że dla nadzorowania prostytucyi należy p stawić 
kuplera, to pan oczywiście ostroby się temu sprze- 
ciwił. Jeśli jednak trudaiący się grą w loteryę ma 
kontrolę sprawiać, ieśli ministeryum skarbu ma w 
jednym organie połąc:yć uprawianie loteryi i kon- 
trol wanie, to rachowa pan te niebezpieczeństwa, 
na które Ivdncść dotychczas jest narażona dzięki 
łoteryi liczbowej. Gdyby loterya lczbiwa znajdo- 
wała się w rękach prywatnych dawuoby zaiknęła 
z horyzontu, jeśliby nawet większe dochody przy- 
nosiła, niż wasza lole.ya obecnie przyniosła. Lecz 
ta kumulacya 


zbrodniarza i kontroli w jednem ręku 


jest czynem okr'pnym. Nie macie, panowie pra- 
wa oburzać sę, jeśli powiadam — „2bred iarza* 
(Min ster skarbu Zaleski przerywa), Wiem. eksco- 
lencyo, że to nie pan; lecz są tacy, co się obu- 
rzają, gdy panów oskarża się o zbrodnię. 

Panowie! Je:t to twierdzeaie, które mogę pa- 
nom udowodrić z kodeksem karnym w rękach. 
Pan wie w eùzą — wiedzą także ne prawnicy — 
że nasze ustawy stoją na tym punkcie widzenia, 
iż gra hazardowa jest zbrod sią ; panowie zwiększa- 
cie więc uiemora'nosć priez to, że s'ajecie się o- 
brońcami moralności, oraz odbiorcami gratolacyj 
arcybiskupich, a jednocześnie trzymacie baok. 

Powiedziałem już, że niewiele oczekiwałem od 
kierowania fioansami przez eksceleńcyę ministra 
Zaleskiego; jednak gdy otrzymał telegram oid ar- 
cybiszupów, sądziłem, Że zgodził się ofi»rować 
owa 17 milonów koron To przyniosłobhy panu, 
ekscelencyo, więcej; alnowiem jeśliny te wszystkie 
egzystencye, które rujnują się na luteryi, spokoj- 
nie mogły uprawiać swój przemysł, gdyby wszy- 
scy ci, których pan Zzrujtował. pł:ciu podatki i 
dalej prowadzili swój interes, miałby pan więcej, 
niż 17 milionów. (Brawa). 

Trzeba było tylko to piekło, tę loteryę liczbo» 
wą znieść, 

Lecz pan nie.chcesz ! 

Od czesów Bilińskiego znaną jest rzeczą. że mi- 
nisteryum skarbu robi dowo py. Lecz muszę po- 
wiedzeć ekszelencyo, że ten dowcip z wykiwa- 
niem ludności i wykiwaniem arcybiskupów panu 
się nie udał. Jest to kiepski „wita“. ekscelencyo, 
na który pan sobie tu pozwolił. Wiedziałem, że 
przy danym składzie Izby mój waiosek, oraz wnio- 
ski moich kolegów partyjnych 


o zniesienie gry w loteryę 
zostaną obalone. Tak wysoko nie ceniłem pana: 
Poniem jeszcze, że to nieprawda, iż 17 milionów 
dochodu dla austryackiego skarbu mają nie mówię 
rozstrzygające, lecz wogó.e jakiekołwiek większe 
znaczenie. 

Proszę panów |! To, co w ciągu roku jednego W 
nin sterysch wyrzuca sę na wydatki niepotrze” 
bne, co panowie w charakterze demoralizujących 
3ubwencyj wrzucacie w bło!o, daje znacznie wię” 
cej, niź te 17 milionów koron (Potakiwamia). 

Jeśli jego ek:celencya mini-tar skarbu nie od- 
czuł p treeby w ciągu swej całej d-i.łalaości mie 
nisteryalnej wykonana czynu godnego uznania 
jeśli zdecydow ał się tylko stworzyć pozory, to po” 
wiem, że i to mu się nie udało. 

Gdy nie udało się nem znieść loteryi w całości: 
zechriel śmy ją ograniczyć; postawiliśmy, ja 
moi kiledzy, cały szer g wuiosków, aby lotery? 
ograniczyć do krótkiego okresu czasu. 

Lecz wówczas panowie powzięl ście uchwałć 
taką. Powiadacie, że należy loteryę licznową znieść: 
jeśli loterya klasowa przyniesie 20 milonów. Pa% 
wiesz dobrze, p. kolego Urban, inoi prawdopodo” 
bnie także, że według luizkiego przewidywa” 
ne nastąpi to nigdy... (Poseł U:ban: W ciągu ja 
dziesięciu wszak musi być loterya liczbowa 2% 
siona bezwarunkowo). a zauważyć nielog“ 


JDRUKARNIA LUDÓW. 


ASA ULICA FILIPA 11. TEL. NR. 1310. wie NAJPRZYSTĘPNIEJSZYCH CENACH. $ 


WYKONYWA DZIEŁA, GAZETY, ZA- e 
PROSZENIA, AFISZE I T. P. SZYBKO, s, 


GUSTOWNIE, STARANNIE I PO MOŻLI- 


gg7%200002000000 + Meir": "tb SEĘĘREROREYUREGOGOPE 220000022000000220000002205000052050000Z20007 
o ait teitei 7? st zł z2 e sz 12 4 ++ 


Nr. 278 


R czność, jaką wnos'cie do ustawy. Powiadacie pa- 
nowie, że po latach 10 musi być loterya liczbowa 
zni'siona bezwarunkowo, lecz powiadacie także, 
że loterya klasowa musi przynieść 20 mil onów, 
jeśli liczbowa ma być zniesiona. Gdzie panowie 


macie dowód — a jesli p Zaleski dłużej zostanie 


ministrem, n'e nastą i to nigdy — że nasze finause 


polepsza 4 się, że w ciągu lat 10 odnajdziemy te 


10 milionów, których będzie brakowało do 20 mi 
lionów? Czy sądzicie, że min słer wojny stanie się 
skromniejszy? Wszak wiecie panowie, żę sprawa 
przedstawia się odwrotnie, Czy sądzicie, że 


, przy polityce agrąryuszowskiej 
podniesie się ekonomiczne pot żenie Aus'ryi? Tru- 
dno to przypuszczać. Czy sądzicie, że będziecie 
w stane panowie istotnie zrobić coś poważnego 
i doniosłego dia podniesienia gospodarki? Nie, i 
iema lepszego świadka dla tego twierdzenia mego 
ad kclegę Urbana do wiedzy którego mam ogro- 
nie wielkie »aufanie. 
Musi on tutaj, wezwany przeze mnie, przyznać, 
że jeśli tak dalej pójdzie, będziemy musieli pod 
' względem finansowym dojść do ruiny, a po 10 
latach Ivha stanie przed ewentualnością zrzecze- 
nia się 10 milionów w jeszcze większej potrzebie. 
A więc dlaczegoż nie teraz, lecz dopiero po 10 
latach ? Na to zapytanie nie macie panowie odpo- 
wiedzi. 
| Panowie po dziesięciu latech przyjdziecie pra- 
+ wdopodobnie i powiecie, że finanse pogorszyły się 
= w takim stopniu. że niepodobna wyrzec się owych 
10 milionów, gdyż są potrztbne, a więc należy te 
10 lat 


ela ZIEM 


prolongować jeszcze na 10 lat. 
Alboteż panowie postanowicie według zwyczaju 
swego przy pomocy $ 14 że wszystko ma nmtaieć 
nadal Uważam więc ie postanowienia tego pro e- 
| ktu za obliczone tylko na oszukanie ludn ści, 
tylko za osłonę istotnego charakteru tego pro- 
jek tu. 

Wobec tego pozostaję przy swym pierwszym 
wniosku, przy wniosku mniejszości, który brzmi: 


;  „Znosi się loteryę liczbową?. 
(Dokończenie nastąpł). 


"= "<= 


Lima PODARKI na GWIAZDKĘ < 


Zegarki, Zegary, Budziki, Pierścionki, Kolczyki, Eok Papierośnice, Łyżki, Łyżeczki, 
Cukiernice oraz wszelkie wyroby jubilerskie poleca po znacznie zniżonych cenach 


= GOLDWASSER W KRAKOWIE 
Zofia Riesiàdecha BILETY 


po pomocnik fry- 
zyerski znajdzie natych- 
fast kondycyę na korzystnyc 
Brunkach. Adolf  Leibowicz, 
raków, ul. Rakowicka 17 


codziennie Świeże wysyła w 
5 kg. paczkach opłatnie za 
pobrani m za kor. 6'12 Dawid 
Friedmann Herincse, Nr. 257, 
Węgry. Mięso wołowe, cielęce, 
baranie, tylne, d.szek cielęcy 


Dosada wolna dla panny 
z prak yką w biurze han- 
bwem. Wymagana jest ste- 


grala polska, niemiecka i i p ięawica. 
srespondencya. Znające bu ETTTTTTTTTTTYTTT 


TANIE MIĘSO! | 


Piątek 6 grudnia”1912 
| 


Sprawy partylne. 


Konferencya P. P. S. D obwodu lwowskiego cd- 
będze sę dnia 15 grudnią (w niedzielę) o godz. 


10 rano w sali „Życa*, ul. Sienkiewicza 1 9. 
Porządek dzienny: 

. Zagajenie i ukonstytuowanie się; 

Sprawozdanie; 

. Orgapizacya i agitacya; 

Sytuacya polityczna; 

Wybór komitetu obwodowego; 

. Wnioski i interpelacye. 

Wedle postanowień statutu partyjnego na 
konferencyę obwodową wysyłają poufne zgro- 
madzenia partyjne każdej miejscowości, w któ 
rej istnieje komitet partyjny (a we Lwowie zgro- 
madzenie partyjne każdego okręgu wyborczego) 
2 delegatów, każdy komitet miejscowy i każdy 
komitet okręgowy jednego delegata. Komitet 


POR WRO = 


miejscowy, pełniący funkcye komitetu okręgo- 
wego, wysyła 2 delegatów. W skład konferen- 
cyi wchodzi także komitet obwodowy. 

Konferencya odbędzie się jako zgromadzenie 
poufne za zaproszeniami. 


Filia redakcy I administracy! we Lwowoj 
ulica Sokoła 4 I! p. tai 699 


ZZA 
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e 
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T= 
W niedzielę 8 grudn'a odbędzie się o godzinie 
10*/e rano 


Uroczystość otwarcia 


Domu Ludowego 


w Przemyślu, 


na którą miejscowy komitet P. P. S. D. i dyre- 
kcya Domu Ludowego zapraszają reprezentacye 
wszystkich instytucyj partyjnych. 
Wieczorem tego samego daia odbędzie się w sali 
restauracyjnej Domu Ludowego uroczysty ko- 
mers. 


Ze stowarzyszeń i zgromadneń. 


* Odczyt tow. L. Feldmana p. t. „Widmo wojny 
a współczesna sytuacya międzynarodowa” odbędzie 
się we wtorek 10 b. m. o godz. 7 wieczorem w 
lokalu organizacyi kolejarzy w Krakowie (ul. Za- 
cisze 12). 

* Posiedzenie komitetu partyjnego P. P. S. D. 
Kazimiorz-Stradom odbędzie sę w piątek 6 b m. 
o godz. 6 wieczorem w lokalu stow. „Postęp*, 
Krakowska 1. 25 

Komunikaty lwowskie. 

* W „Życiu“, stow. p'l-kiej akad. młodzieży po- 
stępowej (Sienkiewicza 9), poseł Józef Hudec 
mówić będzie o kongresie w Bazylei w sobotę 7 
b. m. o godz. 7 wieczorem. 

W niedzielę 8 b. m. o godz. 7-wieczorem urzą- 
dza „Życie“ obebód listopadowy z następvjącym 
programem: 1) Zagejenie, 2) „Społeczne zagudnie- 
nia w powstan ach polskich“ — M. Hankiewicz, 
3) „Mobilizacya powstania“ — J. Piłsudski. Wstęp 
za zaproszeniami na podstawie $ 2 ust. o zgc. 


LA DARMO 


oplacone wysyła bogato ilustr. cenniki. 


MIE” obecnie tylko w pobliżu 
G ad k Magistratu 
r | © | y 4 a Telefon 2381. 


| -N E OKRĘTOWE 


AMERYKI 
IKANADY 


KTO SIĘ CHCE UCHRONIĆ 
OD ZAWODÓW | STRAT 


NIECH ŻĄDA POUCZEŃI 
ZOFIA 
BIESIADECKA 


alteryę mają pierwszeństwo. 
erty i odpisy świadectw 
jd , Pracowita'* poste:restante 
okazaniem kwitu inserato 
ago Kraków. 


KWARGLE 


pikantne, 1 skrzynka 150 szt. 
(21/2 kopy) za 4 kOr. wysyła 
fabryczny skład serów 


Bracia Rolniccy 
Kraków, Wielopole 7/n. 


Kapsułki z Matico 


Cona 1-60 kor. 


łeczarnmia  Przewurike, 
Lwów, ul. Polna 26,tel. 83! 


miake | bafi 


pew- 


andlowiec 


rze polecony, z prak- 


Bior 0 podróży Oświecim 


ą biurową, ładnem pi- 
smem, znajdzie Injectio z Matico | Sah OŚWIĘCIM. 
stałą posadę. Niezawodny i znany środek Upusznkują do większego | 
3 || i ne materya amakie 
senian aniem wika cewki używany. Na gwiazdke nika Ein |avego l kładzie SUKNA męskie sold val aeska LEFIRY RY 


Oprócz tego wszelkiego rodza- 


wstraykawki dla mężczyzn i 
ist, woreczki (suspenzorya) 
połeca i wysyła dyskretaie: 


| APTEKA 
pod „Złotym Jeleniem“ 


we Lwowie, Rynek 29. 
Wysyłka pocztowa codzienna. 


i podarki okolicznościowe, ja: 
koteż artykuły użytkowe róż 
nego rodz.ju wysyła po naj- 
tańszych cenach c. i k. nad- 
worny dos awca Hanns Konrad 
Dom wysyłkowy w Bilx Nr. 838 
iCzachy). Nikiowy zegarek po 
kor. 4'20, lepszy po kor. 5—. 
Srebrny zegarek z łańcuszkiem 
i wistorkiem kor. 12'—, ze- 
gary kieszonkowe, bud iki i 
zegary wahadłowe. złote i 
srcbrne towary, artykuły mu- 
zyczne, bławatne skórzane 1 sta 
lowe towary, przedmioty go- 
Hike optyczne towary, 
pr'ybory do palenia, toaletowe 
UBU, brene w Mali gło Kraków, ul. Dletlowska 17 
wnym katalogu z 4000 rycin, poleca się Szanownym 

który na żądanie darmo prze- P. T. Paniom, zapew- 

"yłam. Bez ryzyka! Wymiana niając hygieniczną 

dozwolona lub zwrot zie i troskliwą opiekę. 


PROKOP SKORKOWSKY | l SYN 


PeLCU, 


Ró aa aao rw 
Cony bardzo umiarkowane. 


czonych szkół pod 
tką pocztową Nr. 33 
ów. 


uchalteryę i korespondencyę. 
Wymagan» praktyka. Oferty i 
odpisy świadectw pod „Urzę- 
dnik 28* poste-rest. Kraków 
sa osy zde IFeeritowwn: 


BUGMAKEREGCZWEAKI 
2 ODZNACZENIEM DYPLOMOWANA 


AKUSZERKA 
Gustawa Bader 


Zawiadomienie, 


Z powodu powiększenia i 
ulepszeń technicznych w moim 
Zakładzie dla wyrobu piecz 
kauczukowych i drukarń do- 
mowych, jestem w możności 

| wszelkie zamówienia wykonać 


w ciągu kilku godzin, 


Dziękując za dotychczasewe 
względy, polecam się i nadał 
ła.kawej pamięci Szanownej 
P. T. Publiczności. 


Z poważaniem 


ALEKS. FISCHHAB 
Kraków, Gredzka 68, Tel 20427. 


retnie, bez podania na 
ska nadawcy, wysyłam 14 
sztuk najpewniejszyoh 


cyalności gumowych 


t objaśniającą broszurkę 
(żonatych i nie żonatych, 
mieszkających we Lwowie 
prowincyi, za poprzedn. 

K 4'45 za po'to pole 
2 wzory i objaśn. bro 


dz Wysyłka za b 
od" Posłaniom [Na żądanie wyjeżdżam na prowinoy4. 


(-poczt. E. Feder, zast. fabr. lub poprzedniem nadesłaniem 
daswiażkaacCEJGE 


Lwów, Kołłątaja 5, I 


należytości. 


Na święta! 


Wielki wybór kart świątecznych 
malarzy polskich i artykuły sto- 
sowne na podarki gwiazdkowe 
jakoteż wielki wybór ram do 
obrazów — poleca handel papieru 


lgnacy Brachfeld 


Kraków, ul. Grzegórzecka 6 


Nowojorska Germania 


Towarzystwo asekuracyjne na życie. 


Generaina Dyrekcya dla Europy: Berlin W. 64, Banhofstr. 8, 
we własnym domu. 

Generalna reprezentacya dla Austryi" Wiedeń, I., Stubenring 18, 
we własnym domu. 

. . „K 689,686.228— 


Szczególne korzyści 
jakie daje Nowojorska Germania swoim ubezpieczonym są: 


1) że udziela pierwszej dywidendy już po upływie pierwszego 
Tuku ubezpieczenia, 

2) że police po 3 latach od wystawienia są o lyle niezacze- 
plalne, że zachowują swą ważność, nawel gdy śmierć ubez- 
pieczonego nastąpiła wskutek samobójstwa lub pojedynku, 
a nawel w lakim wypadku, skoro wniosek zawiera ubjek- 
tywuie fałszywe deklaracye, 

3) że dozwolone s} pudróże 1 pobyt na całej kuli ziemskiej 
bez ospbuej premii, 

4) że ponosi ryzyko ubezpieczenia na wypadek wojny, po- 
wołanych pod broń bez podwyższenia premii; 

5) po Żcl letnien ubezpieczeniu może ubezpieczony, przy 
wstrzymaniu dalszego płacenia premii, żądać: 

a) wykupna gotówką; b) policę wolną od wszelkich dal- 
szych premii, c) tozszerzenia pełnego zabezpieczenia na 
wypadek śmierci, ma szereg lat; cyfrowe świadczenia 
Towarzystwa są w policach tabelarycznie uwidocznione. 
Gdyby ubezpieczony w ciągu 3 miesięcy nie oświadczył 
się, natenczas przyjmujersię, że życzy sobie sposobu c) i po- 
lica zostaje automatycznie w mocy na całą kwolę ubezpie- 
czentową, może jednakowoż na życzenie ubezpieczonego, po 
złożeniu dowodu możliwości ubezpieczenia i po złożeniu za- 
ległych premii wraz z odsetkami, jeszcze w ciągu dalszych 
3 lat uzyskac pełną moc prawną. 


Generalna agencya dla Galicyi zachodniej 


w KRAKOWIE, przy ulicy Jasnej L. 5 


u p. Zygmunta Gleitzmana. 
Towarzystwo nawiąże chętnie stosunki z osobami nada- 
jącemi sią du akwizacyi ubezpieczeń na życie, udzielając 
tymże korzystnych warunków. 


SPÓŁKA FAKTUROWA! 


W KRAKOWIE 


stow. zarejestr. z Ogr. por. 
ulica Jallana Danajewskiego L. 3 
1 sałotena”*dla Galicyi zachodniej przez ` 


Bank Krajowy Królestwa Galicyi I Lodomeryl 
2 Wielkiem Ksigstwem Krakewskiem, oraz 


Filia w Tarnowie, ul. Targowa 1. 


Eskostuje: Faktury, Remesy, Dewizy, Przekazy, 
Zaliczki kolejowe i wszelkie pretensye kupieckie 


Załatwia inkassa. — Udziela kredytu w ra- 
chunku bieżącym. 


Przyjmuje wkładki na książeczki oszczędności i 
na rachunek bieżący i oprocentowuje takowe po 


Ə°/ o Pe LEA 


RA 
od następnego dnia po złożeniu. 
Wypłaca codziennie nawet większe kwoty bez 
wypowiedzenia. 

Podatek rentowy opłaca Spółka Fakturowa 
z własnych funduszów. 

Godziny urzędowe od 9—12'/: I od 3—4'/e 

W soboty jednorazowo od godz. 9 do 2. 


Wydawn: igasey Doazyński. — Redakter odpowiedzialny: Leon Misisłek. 


Piątek 6 grudnia 1912 


AUSTRO -AMERICANA, TRYEST 


Regularna i bezpośrednia komunikacya pasażerów 

na wykwintnie urządzonych, pospiesznych parowcnch, 

oraz ekspedycya wysyłek (rachtowych z Tryestu 
do Północnej I Południowej Ameryki. 


NAJBLIŻSZE ODJAZDY DO AMERYKI PÓŁNOCNEJ: 


Marta Washington 7 grudnia 1912 
Oceania SE. 21 grudnia 1912 


NAJBLIŻSZE ODJAZDY DO AMERYKI POŁUDNIOWEJ: 


Laura . 12 grudnia 1912 
Cotumbia . z 26 grudnia 1912 
Szczegółowych Informacyl udzielają: Tryast: Dyrekcya, 
Via mulin picolo 2. — Wiedeń: biuro pasażerskie, 
H. Kaiser-Josefstrasse 36. — Lwów: Generalne za- 
stępstwo dla Galicyi wschodniej, Gródecka 93. — 
Kraków: Generalne zastępstwo Goldlust i S ka, 
ulica Lubicz 2.—Tarnopol: Główna agencya (Emil May). f 


„THE GRESHAM“ 


y TOWARZ. UBEZPIECZEŃ NA ŻYCIE 


W LONDYNIE 


zostaje pod kontrolą rządu austryackiego i angielskiego. De- 
pozyt Towarzystwa przy c. k. państw Centralnej Kasie w Wie- 
dniu jako gwarancya dla ubezpieczonych w Austryi wynosi 


Koron 39,032.093'—, 


Wyciąg ze sprawozdania Walnego Zgromadzenia odby- 
tego 18 maja 1911 w Londynie. 


. Ogólny dochód za rok 1910. . . . K 34,895.374:— 
. Aktywa z dniem 31 grudnia 1910 . „ 251,366.657— 
. Wypłacone police ubezpieczonym od 
czasu istnienia towarzystwa, , . . yw 642,829.228— 
. Nadwyżka z dniem 31 grudnia 1910 ;» 10,616-240'-— 
Nadwyżkę użyto: 
Wypłacono ubezpieczonym jako tymcza- 
sowy udział w zysku. - « » « « « 38 
Do dalszego podziału zysku międz 


~na 


5 to = 


= 


824.206-— 


ubezpieczonymi . . . sss.» 6,858.941-— 
Dywidendy i odsetki akcyonaryuszom 5y 94i.612:— 
Jako rezerwę na wypadek obniżenia 

stopy procentowej ...... 1 w __2,041.6481— 


K 10,616,240— 


Sardze umiarkowane warunki ubiezpieczenia, 
Szczególnie korzystne warunki przy pokryciu polic. 
Różne ubezpieczenia zezmniej: | Specyalna taryfa dla cią» 
szającą się płatnością polic, | gnienia losów i inne no- 
z gwarancyą 3%. we korzystne taryfy. 
informacye i prospekta darmo. 


Dyrekcya Filii dla Austryi: Wiedeń l. Geselastrassa 1. 


Osoby dobrze obeznane w dziale ubezpieczeniowym i mające 
stosunki tak w mieście jak na prowincyi, zostaną na korzy- 
stnych warunkach przyjęte. 


Jeneralna Ajencya The Gresham w Krakowie, Grodzka 18, 


otel i Kawiarnia 
„ESPLANADE 


Lwów, ulica Karola Ludwika L. 27 


po grantownem odnowieniu dawnego gmachu „BELLEVUE“ 
poleca różnego rodzaju pokoje o zupełnie nowem umeblo 
waniu. Ceny przystępne a dla wygody lift nowej kon- 
strukcyi. KAWIARNIA nowo z przepychem arządzona, zo- 
stała zaopatrzoną w najlepsze napoje i wszystkie pisma. Wie. 
czorem koncert muzyki wojskowej 30 i 95 pp. na przemian, 


Poleca się jako marka renomowana. 
Do nabycia w pierwszorzędnych handlach, 
restauracyach | kawiarniach. 


Zastępcą na Kraków i okolicę: 
ZYGMUNT MACHAUF, Dom agencyjno-komisowy, 
Kraków, ul Lubomirskich 25, 


Drukarnia Ludowa w Krakowie, ul. Filipa 11. (Telefon 134%. 


Nr. 279 


Gospodyni! 


m 
Czcigodna 
a Proszę kupować wyłącznie 


Tw > 


2 DIADAL 


PALONĄ KAWĘ: 


która jest najlepszą na świecie, nie 

traci nigdy swej siły, smaku i zapachu. 

Prawdziwa tylko w zamkniętych pa- 
czkach z tą marką ochronną. 


Strzeżmy się przed bezwartościowemi 
naśladownictwami. Do każdych 2 kił 
darmo garnuszek reklamowy. Gene 
ny zastępca na Galicyę: Lamm & Go, Li 


Diadal kawa palona . . Va kg. K 
Diadał salon. pal. ... V4 „ „l 
= Elite Diadal palona . . 1a „ ,„ 150% 


Diadal kawa palona znosi wskutek swej wydatności podwój: t 
nie tyle domieszek, jak każda inna kawa, jest zatem tańsza. i 


Do nabycia we wszystkich sklepach korzennych. i | 


Darmo ! próbka | ilustrow. ` 
polski katalog za 30 h. w markach. 


„E SSHA* najlepsze . 


Ryglaniczna e, 
specyalności gumowe 
tuzin po K 3, 4, 6, 8. 

Niema nic lepszego jak ta najnowsza 
specyalność. 


S. Sg. HERZOG, WIEN XVII-3, Hernalsarstrasse 79 ' 


Odpowiednie podarki na gwiazdkę dla chłopców 
Laterna )  |Tania maszyna parowe 


magica Nr. 130/11 z stojąco usta- = 
wionym polerowanym ko- 
tłem, z mosiężnym cylin- 
drem i wentylem bezpie- 
czeństwa, na dobrej lakier. 
blaszanej podstawie monto- 
wana, z gwizdką. 20 cm. wy- 
soka K 2'30. Lepsze maszyny 
arowe po Kor. 350. 420 
'20. 740, 11'—, 13:60, 1660 
i wyżej. — Wysyłka za po- 
braniem lub poprzedniem nadezłai 
należytości przez e. i k. vadw. dos 


nims 2d anns Konra.. 


Aom. „ „ 720, Dom wysyłkowy w Brlix Nr. 826 (C76: 


u „AV— | Bogato ilustr. gł. katalog z 4000 ry_r 
W n18—| na żądanie każdemu darmo i opłatni | 


Latarna magica, czarno 
lakier., z niki. objekty- 
wem i 3 optycznemi 
soczewkami, lampą na- 
ftową, całkowita 


6 obrazami 3 om. szer. K 380 


6, 
1, 


ian AAA 


Najmodniejszą obecnie jest wspaniała 


KAWIARNIA 
$ANS-SOUEK 


LWÓW, SZAJNOCHY 


- RÓG ULICY SYKSTUSKIEJ, PARTER > 


wypróbowany specyfik 


p L A NT A co L przeci w kokluszowt, ja- 


RENEM Koteż wszelkim kata- 
rom dróg oddechowych. Słosowny dla dzieci z po- 
wodu braku wszelkich trujących narkotyków. 


Pp LA NTA co L z kodeiną dla dorosłych * 


przeciw uporczywemu 
z ME kaszlowi z jakiegokol- 
wiek powodu, szczególnie dla chorych piersiowo. Gena 2 K. 


Wyrób I główny skład wysyłkowy 


Apteka pod „Hygieą” Emila Jezierskiego 


dzierżawca B. Scheinbach. 
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